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NOTA POLSKA DO AMERYKI 
w sprawie odroczenia płatności długów wojennych.—Polska przyłącza 
do akcji państw europejskich, które żądają przedłużenia moratorj 

ckiego. 
. Ze swej strony dowiadujemy się, że 
i Polska przyłączy się do tej akcji, za
wiadamiając, że wnos> o moratorium 
dla sumy 4.4 m»l. dolarów płatnych 15 
grudnia r. b. Na sumę tę składa sję 1,3 

się 
um 

mil. dolarów raty amortyzacyjnej długu W Ameryce wystąpienie państw e-
wojennego Polski i 3 1 mil. dolarów pro opejskich o moratorjum n'e wywołało 
centów od długu. Jednocześnie z nota zdziwienia. Krok ten był spodziewany 
Polski doręczona ma być w Waszyng
tonie analogiczna nota Węgier, Czecho 
słowacjj, Belgji, Estonji i Łotwy. 

i r e w i z j i d ł u g ó w w o j e n n y c h . 
Warszawa, 15 października. 

(B) Ze źródła miarodajnego dowiadu 
jemy się. że Polska przyłączy się do 
wszczęte) przez Francję i Anglię akcji 
odroczen>a płatności długów wojennych 
należnych Stanom Zjednoczonym Am. 
Północnej. 

Jak wiadomo z depesz, ambasadoro
wie Francji i Angiji w Waszyngtonie 
złożyli już prezydentowi HooverOwi no 
ty swych rządów, w których zawarte 
są ośw-adczenia, że Francja i Anglja nie 
uczczą rat amortyzacyjnych i procen
towych od długów wojennych płatnych 
w dniu 15 grudnia r. b. 

Jednocześnie Francja i Anglja wno-ji finansowej zwoła niebawem posiedzę 
szą o przystąp Jenie do rewizji umów o n ie tego komitetu, 
spłatę długów wojennych, wskazując, W kołach banku rozrachunków mię-, 
że konferencja odbyta w Lozannie w ro dzynarodowych panuje przekonań e. że Stany Zjednoczone wysuną żądanie ża
ku bieżącym postanowiła skreślić wię- obrady tej komisji są bezcelowe dopóki płacenia przez dłużników pewnej sumy 

część długów woiennych należ- nie nastąpi załatwienie sprawy długów globalnej na wzór załatwienia sprawy 

Światowa konferencia gospodarcza 
I problem długów europefshćch. 

Genewa, 15 listopada. I funta, aby w okresie rokowań ze Stana-
Sire John Simon, który iest przewo^mi Zjednoczonemi móc powołać się na 

dniczącym komitetu rady organ zacyj- chwieiność funta w celu uzyskania do-
nej światowej konferencji gospodarczej godnego załatwien-a sprawy długów. 

Co do rokowań w sprawie długów, 
to przewidują w kołach poinformowa
nych, że będą one dług'e i ciężkie, gdyż 

kszą 
nych od N»emiec, a wobec tego werzy i zanim nie nastąpi slab lizacja funta an-
dcle niemieccy nie mogą spłacać gielsk^ego. Te dwa warunki, wg. tych 
swych długów wobec Ameryki. kół mają ze sobą duży związek. 

W ciągu dm najbliższych oczekiwa- W kołach dobrze poinformowanych 
ne ;est w Waszyngtonie złożenie analo 
g'cznej noty przez ambasadora nienjie 

panuje przekonani, że Wielka Bryta
nia tymczasem n e chce ustabilizować 

odszkodowań w Lozann :e. 
Rokowania potrwają wiele miesięcy 

i należy lezyć sie. że konferencja zbie
rze się znowu dopiero w l e / c 19 53 ro
ku. 

już od dłuższego czasu, a nowością dla 
kół finansowych i rządowych Ameryki 
było tylko to może. że państwa eurOpej 
sk»e wnoszą nie tylko, o moratorium, ale 
proponują jednocześnie dalekoidącą re
wizję umów o spłatę długów. 

Ogłoszenie dokładnej noty polskiej 
pow-nno nastąpić w ciągu dni najbliż
szych. W każdym razie noty o morator^ 
jum doręczane są w Waszyngtonie i 
tam ogłaszane przez adresata, a wiec 
przez rząd amerykański. 

Jest oczywiście rzeczą najprostszej 
kurtuazji, że not tego rodzaju nie ogła
sza wysyłający, a otrzymujący. 

Nota belgijska. 
Waszyngton, 15 listopada-

Ambasador belgijski doręczył Sn'm-
sonowi notę w sprawie długów, analo
giczną do noty rządu francuskiego i an-
gelskiego. 

a Zjedn. Zakł. Scheiblera i Grohmana 
Usiłowania rządu aby utrzymać w ruchu warsztaty 

pracy i zachować akcje w rękach polskich. 
Konieczna iest szeroka afcea ratunkowa dla łódzklsgo przemysłu. 

Wyprtdld rozgrywające s'e na tere 
n'e Zjednoczonych Zakładów Scheible
ra i Grohmana odezwały sie echem za
równo w prasie krajowej, jak i zagrani
cznej. Fabryka ta była od wielu lat sy-
non !mern 
POTĘGI GOSPODARCZEJ ŁODZI 

i trudności finansowe firmy sa najbar
dziej jaskrawą ilustracją ogólnej sytua
cji gospodarcze! naszego miasta. Nic dzi 
wnego. że opinja polska została zasko
czona informacjami o prawdziwej sy
tuacji Scheiblera i Grohmana" oraz ca
łej Ł^dzi, skoro przez całe lata nieodpo
wiedzialna prasa karmiła ja bajkami p 
..mf.gnatacb i baronach włókienniczych4', 
a tu naraz wyłania sie widmo wyelimi
nowania tych „baronów" z "eh włas
nych fabryk przez obcy kapUai 1 zam
knięcia warsztatów pracy przed 6-000 
ro to t rków. 

Dziś pisze się w Warszawie inaczej. 
Wczorajsze warszawskie „A. B. C." pj-
sze: 

— Cel Istnienia koncernu włókienni
c z a Scheiblera i Grohmana skończył 
się właściwie z chwilą przerwania 

EKSPORTU DO ROS.fi. 
Fabryka była tylko w tv%b celach 

itdowanc. Koncern wytwarzał mater
iały bawełniane i płócienne nairóżnoro-
di'..'szych typów — kiika tysięcy ga

tunków i podgatunków. O potencji pro 
dukcyjnej zakładów świadczą okolicz
ności, które wykazują, że zakłady Schei-

• blera i Grohmana są w stanie 
POKRYĆ CAŁKOWITE ZAPOTRZE

BOWANIE RYNKU POLSKIEGO. 
Konkurencja małych fabryk, bardziej 
elastycznych w pracy i tnniel obciążo
nych świadczeniami, dobiła ostatecznie 
wielki koncern, podobnie, jak i inne za 
kłady włókiennicze. Koncern „Scneible 
ra 1 Grohmana", który w ostatnim bi
lansie,, wykazał aktywa na sumę ok°ło 
100 milionów złotych, przy pasywach 
około 70 miljonów złotych, n*e mógł so
bie dać rady z trudnościami płatnjcze-
mi. Na skutek interwencji czynników 

Jrządowvch utrzymywano wyższy stan 
- zatrudnienia, niż wymagały tego intere
sy zakładów. 

Zadłużenie koncernu ..Scheibler i 
Grohman" w 

BANCA COMMERCIALE, 
które osoby zbliżone do koncernu oce
niają na 5 — 6 mi|j°nów dolarów (cał
kowite długi koncernu wynoszą około 

' 8, miljonów dolarów), powstało pośred
nio. Zakłady były winne wielkie sumy 
firmie .Sicmat" w Trjeście za bawełnę 
lub przędzę importowaną z Egiptu, w/.g|. 
z Amerykj. „Sicmat" — jedna z najwię
kszych iirm tego typu w Europie — 
zbankrutował przed laty (bankructwo 

wynosiło kilkaset miljonów lirów) od 
dając swe długi i wierzytelności Banca 
Commerciale, który f.Sicmat" finanso
wał. 

poza Banca Commerc'a1e. poważne 
sumy należą się od firmy ..Scheibler i 
Grohman" skarbowi z tytułu zaległych 
podatków (około 1 miliona złotych) 
oraz Bankowi Gosp. Kraj. i Bankowi 
Polskiemu (razem około 20 miljonów 
złotych). 

* * 
Do tych wywodów .,A. B. C." do

dać należy kilka uwag. Przedewszyst
kiem cyfry zadłużenia 1 rozkład długów 
podany jest bardzo 

NIEŚCIŚLE I MYLNIE. 
Długi są zresztą niespółrzędne, gdyż n'e 
które zabezpieczone są hipotekami ol
brzymich nieruchomości, inne mają 
przywileje, leszcze inne, wreszcie, nie 
mają przywilejów, wzgl. stanowią dług 
w stosunku do samych akcjonariuszy. 

Pozatem podzwonne Iest jeszcze sta
nowczo przewczesne, ponieważ w toku 
i w stanie definitywnym znajdują się 
pertraktacje) które 
ZMIENIĄ STAN POSIADANIA AKCJI 
ale nie wpłyną na substancję samej fir
my i warsztaty pracy. 

Cała sprawa interesują sie nader po
ważnie czynniki rządowe i usiłowania 
tvch czynników kią w dwuch kierun
kach: 

a) u t r z x m a n i a a k c j i w r ę k a c h 
p o i s k c h 
b) u t r z y m a n i a w r u c h u w a r 

s z t a t ó w p r a c y , a b y d a ć r o b o 
t n i k o m m o ż n o ś ć z a r o b k o w a 
n i a . 

N'e jesteśmy dziś jeszcze w stanie po
dać szczegółów pertraktacji, ale pod
kreślić należy, że 
RZAD CZYNI WSZYSTKO. CO JEST 
W MOCY, ABY NIE DOPUŚCIĆ DO 
TAK SILNEGO WZROSTU BEZRO

BOCIA. 
W tym tygodniu cała sprawa zdecyduje 
się ojtatecznie. 

Nie ulega natomiast kwestji. że tru
dna sytuacja ..Scheiblera i Grohmana" 
zwróciła oczy całego kraju na chorobo
wy w wysokim stopniu stan przemysłu 
łódzkiego i 

KONIECZNOŚĆ JFGO RATUNKU. 
Akcja ta wymaga uzdrowienia warun
ków łódzkiej produkcji włókien»ic7ęi w 
całokształcie; gdyż sporadyczne i fra
gmentaryczne posunięcia mogą najwy
żej na pewien czas o d w l e c k a t a 
s t r o f ę , a l e n i e n r a t u j ą Ł o d z i 
o r z e m y s 1 o w e j . 
Reorganizacja przemysłu jest rzecz? 
nieodzowną, zarówno jak oczyszczenie 
rynku. Reorganizacja ta r j o b ę d z i e ła
twa, ani bezt»olesna. ale dziś i u i n'c mo
żna się będzie bez niej obejść. 

http://ROS.fi
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NARUTOWICZA 20. _ 11 „P IEŚń NOCY" k 0 « ; M a g d a Schneider. 
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Q r a n d K i n O 
DZIŚ I DNI NASTĘPNYCHl 

B I A Ł A T R U C I Z N A 99 
W roli głównej STEFAN JARACZ. - _ A . • 

Ceny miejsc zniżone: z ł . , i 

i i 

Pocz. o godz. >i pp. 

1 C A S I 
ll-gi tydzień rekordowego 

powodzenia 
Realizacja VAN DYKE'A 

CZŁOWIEK 
H A ł J P A 

L 
I W * ' " -

Wkrótce największy film produkcji „Sowkino" 
całkowicie mówiony i śpiewany w f C Z Y k t l r O S Y f S k ł m 

3 0 - 3 

I 

tg 
w roli $\ 100—1 

JOHNNY WEISSMULLER 
Początek o codz. 4 pp. 

Z D O 
Co pisza Niemcy o francuskim planie 

organizacji pokoju?—Opinja i komentarze prasy angielskiej. 

Wypadek lotników 
polskich 

na tferuforfum JCitwrĘ/. 
Ryga, 15 listopada. 

Z Kowna donoszą, że wczoraj w, go-i 
dżinach wieczornych w pobliżu Ucien 
lądowa} przymusowo wskutek ciemno
ści polski samolot. 

Aparat dozna! ciężkich uszkodzeń. 
Jeden z lotników polskich kpt. Włady
sław Pokorny odniósł ciężkie obrażenia 
i został przewieziony do szpitala w 
Ucianacli. 

Towarzysz jego Władysław Pietnu-
nia wyszedł z wypadku bez szwanku 
i znajduje się w dyspozycji miejsco
wych władz. 

Lotnicy zeznali, że lecąc w pobliżu 
granicy zabłądzili i musieli lądować na 
terytorium litewskiem. 

Wiceminister Szem
bek w Londynie. 

Londyn, 15 listopada. 
Wiceminister Szembek w czasie śnia 

dania w ambasadzie nawiązał dziś kon
takt z szeregiem wyższych urzędników 
angielskiego M. S. Z. Popołudniu wice
minister Szembek w towarzystwie am
basadora Skirmunta odwjadził stałeigo 
podsekretarza stanu w M. S. Z. Vansi-
tarda. 

Wieczorem odbył się obiad wydany 
przez ambasadora Skirmunta. Prócz wi 
cemimstra Szcmbeka obecni byli amba
sadorowie Francji, Belgji, sir Austin 
Chamberlain j Steed. 

W czwartek minister Szembek opu
ści Londyn i uda się do Brukseli 

Hitler jest chory 
n a manie mietGości. 

Lipsk, 15 listopada. 
W kołach nacjonalistycznych wielką 

sensację wywołało nagłe wyrzeczenie 
się narodowego socjalizmu przez auto
ra głośnej w Niemczech książki „Hitler 
na Froncie" niejakiego Mendla. 

Przyczyną opuszczenia szeregów 
partii było odmowa subwencji u Hitlera' 
Mend publikuje obecnie list otwarty do 
Hitlera, w którym przyznaje publicznie, 
że gdyby świadomie nie przemilczał li
cznych wypadków tchórzostwa irouto-
wego Hitler nie mógłby uchodzić dziś 
za bohatera i niewątpliwie ignorowany 
byłby przez milionowe rzesze dzisiej
szy cii zalepionych wielbicieli 

*iVu:c M vic!kości — pbze Mend — 
może v . boczyć się dla Hitlera kata
strofa. • : • -

Berlin, 15 listopada i 
Biuro Conti ogłasza komunikat pre

cyzujący stanowisko miarodajnych kól 
niemieckich w sprawie planu organiza
cji pokoju. 

Plan francuski, zdaniem kół niemiec
kich, nie jest projektem rozbrojenia, lecz 
stanowi szkielet organizacji politycznej 
mocarstw europejskich, oparły na zna
nym francuskim planie bezpieczeństwa 
i jedynie w granicach tej organizacji 
politycznej uwzględnia kwestje rozbro
jenia. 

Plan francuski wprowadza w nowej 
formie zasady protokołów genewskich, 
których generalnym celem było zabez

pieczenie terytorialnego status quo. 
Plan francuski, wg. kól niemieckich, za
wiera błędy konstrukcyjne, gdyż łączy 
zagadnienia nadające się do natychmia
stowej realizacji z zarządzeniami, któ
rych wykonanie wymaga dłuższego cza 
su. Projekt mógłby być dopiero wów
czas przeprowadzony, gdyby powstały 
w stosunkach między wszystkiemi pań 
stwami warunki, których spełnienie po
przedzić musi zarządzenie w kwestji 
równouprawnienia Niemiec. 

Koła niemieckie uważają wreszcie, 
że zastosowanie planu francuskiego dać 
może tylko skąpe wyniki na polu roz
brojenia i bezpieczeństwa. Bezpośre-
dniem następstwem byłoby odłożenie 

Nerwy Mae Donalda wyczerpane. 
Złzj sian zdrowia premiieirfi Amglp. 

Londyn, 15 listopada 
W angielskich kołach politycznych 

panuje głębokie zaniepokojenie z powo
du złego stanu zdrowia Mac Donalda. 

Premjer czuje się fizycznie stosunko 
wo dobrze, nerwy jego jednak nie mogą 
wytrzymać wytężonego tempa pracy. 

Dzienniki donoszą, że u Mac Donal
da obserwują jego wspórpracowmcy od 
czasu do czasu zanik pamięci, będący 
następstwem wytężonej pracy. Premjer 
rnówj niekiedy o sprawach, które już 
poprzednio załatwił jakgdyby miał się 
niemi dopiero zająć. 

tysiąc o s ó b zabitych. 
straszne młjfiiosie tajfun** **> J « p « n f * c 

Tokio, 15 listopada 
Z terenów nawiedzonych w dniu 

wczorajszym przez straszliwy tajfun, 
nadchodzą wstrząsające wiadomości o 
licznych ofiarach w ludziach i spustoszę 
niach, dokonanych przez orkan. 

Liczba zabitych oceniana jest na co-
najmniej 1.000 ludzi, zaś ilość zburzo

nych domów na 30.000. 
Z wielu wsi i miasteczek pozostały 

tylko rumowiska. 
Skutki huraganu dały się także czę

ściowo odczuć w stolicy Japonji. Wszel 
kie połączenia Tokio z wybrzeżem są 
przerwane. Linja kolejowa Tokio—Osa
ka nie funkcjonuje. 

Reperacje 
maszyn d o pisania i rachowania i wszystkich 
s y s t e m ó w kas „NATIONAL" sk l epowych 

uskutecznia tanio i dokładnie 

Firma 3 Ó Z C f h C t O N , Łódź 
Przejazd 4, tel. 102.23. 

K i n o - T e a t r 

L U N A Zwycięzca u 
w roi. gl. K A T Y w. NAGY 1 JEAN MURAT. 15—2 

na czas dłuższy efektywnego rozbroje
nia. 

Również w części odnoszącej się do 
kwesiyj wojskowych plan francuski — 
zdaniem kół niemieckich — przystoso
wany zosta' w całości do potrzeb armji 
francuskiej. Komunikat biura Conti 
stwierdza, że Francja dąży do utrzyma 
nia różnicy, jaka zachodzi między ar-
mją francuską a innemi armjami. 

Londyn, 15 listopada 
Francuski plan rozbrojeniowy oma

wiany jest przez prasę angielską z du
żą dozą życzliwości, ale równocześnie 
z pewnemi zastrzeżeniami. 

„Times" stwierdza, że sens ogólny 
projektu francuskiego nie jest sprzecz
ny z propozycjami angielskiemi. Plan 
francuski uwzględnia ponadto specjalną 
sytuację państw położonych poza kon
tynentem europejskim, jak Wielkiej Bry 
tanji i Stanów Zjednoczonych. Biorąc 
więc plan francuski, jako całość nie ma 
trudności dla scalenia wniosków Fran
cji, Wielkiej Brytanji i Ameryki, aby 
wspólnie stworzyć jeden wspólny sche
mat ograniczeń zbrojeń, który winien 
także zaspokoić niemieckie pretensje 
równouprawnienia. 

Niektóre szczegóły planu wywołują 
jednak zastrzeżenia. „Times'a", np. pro 
pozycja kontroli międzynarodowej więk 
szych objektów uzbrojenia jak tanków 
i ciężkich armat w sensie oddania ich 
do dyspozycji Ligi Narodów. Również 
definicja napastnika i procedura usta
lenia go wywołuje wątpliwości dzienni
ka. Zdaniem dziennika niesłuszne jest 
uzależnienie urzeczywistnienia planu od 
wykonania gwarancyj przewidzianych 
w pakcie Kellog - Briand. 

Kartel bankowy 
obnaży 

oprocentowanie od wkładów? 
Warszawa, 15 listopada 

W związku z obniżeniem korzyści 
majątkowych w instytucjach kredyto
wych, ajencja „Iskra" dowiaduje się, że 
kartel bankowy zamierza w najbliż
szych dniach obniżyć stawki procento
we, płacone od wkładów zarówno zło
towych jak i dolarowych. Obniżka ta 
wyniesie przeciętnie od 3/4 do 1 i pół 
proc. w stosunku rocznym. 

Stopa procentowa od wk'adów a vi-
sta ma być zniżoną na 4 1/4 proc. za
miast dotychczasowej 5 proc. Za wkła
dy na książeczki wkładkowe, banki bę
dą płaciły 6 proc. w stosunku rocznym. 
Odsetki od wkładów dolarowych a vi-
r t a będą obniżone do 2 proc, a na ksią
żeczki dolarowe 5 proc. 

Bukareszt, 15 listopada 
Król Karol przeniósł się do swej re

zydencji zimowej w Bukareszcie. W pa 
łacu królewskim odbyło się posiedzenie 
rady ministrów. 

Maniu przedstawi' projekt orędzia 
królewskiego, które zostanie odczytane 
jutro, w czasie otwarcia obiad w izbie. 

Orędzie podkreśla specjalnie znaczę 
nie reformy finansowej i aclminisirn \ i-
nej oraz konieczność zmian w ustawo
dawstwie wyborczem. 
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Znany angielski poteiuai prasowy 
lord Rothermere zamieścił w „Daily 
Mail" artykuł, w którym domaga się 
odstąpienia przez Polskę Pomorza na i 
rzecz Niemiec. W depeszy z Londynu 
P. A. T. nazywa ten artykuł naiwnym 
i ignoranckim. 

Mniejsza z tem, Jakie właściwości 
duchowe przypisać można autorowi te
go poronionego pomysłu. Ważniejsze 
jest o wiele skonstatowanie dwuch rze
czy: 

1) Artykuł prasowy nlo powoduje 
leszcze konsekwencji międzynarodo
wych, któreby szły tak daleko, jak po
doba się szanownemu lordowi. 

2) l o r d Rothermere jest jednym z 
najupartszycb ludzi w Anglji i ma zwy
czaj długiego nieustannego agitowania 
przy każde] okazji za swemi tezami 
politycznemi. Od kilku lat prowadzi on 
zaciekła kampanie przeciwko traktato
wi w Trlanon, który okroił Węgry i, 
trzeba przyznać, że wywlókł problem 
węgierski z zapomnienia oraz zainte
resował nim Foroign Office. Nie na-
próżno przecież kursowała przez pe
wien czas pogłoska, i e węgrzy sposo
bią się do wprowadzenia monarchii 
1 osadzenia na tronie nlo kogo innego, a 
właśnie... lorda Rothermere... Jego przy 

jazdy do Budapesztu noszą zawsze 
charakter manifestacji narodowej. 

Tenże lord jest autorem słynne] idei 
związania Imperium Brytyjskiego w 
mocny blok gospodarczy, odgranicze
nia się od całego świata I wprowadze
nia wewnątrz tego bloku polityki wol
nocłowej. Nie można zaprzeczyć, że 
konferencja w Ottawie w znacznym 
stopniu znajdowała się pod wpływem 
tej idei. 

Jak widzimy więc, nie przesadzając 
zupełnie znaczenia artykułu w „Daily 
Mail", nie można go również ignoro
wać, jak to jest u nas w zwyczaju ze 
sprawami, które z różnych względów 
mogą być nieprzyjemne... Jasne iest, 
że Niemcy umieli trafić do lorda i zjed
nać go dla siebie. 

Kto zna wpływy prasy rotberme-
rowskie] w Anglji, ten nie będzie lekce
ważył takiego sukcesu niemieckiego. 
Wystarczy, jeśli prasa ta przez dłuższy 
czas, jak to się zwykle dziele, będzie 
sączyć w opinję swó] punkt widzenia 
na zagadnienie pomorskie, aby stał się 
on składową częścią angielskiego my
ślenia, które w tym kraju ma większe 
znaczenie dla polityki oficjalne], niż w 
jakimkolwiek Innym. 

Prasa Rotbermerc'a posiada na do
datek opinję nieprzekupnej. Nikt nie po

wie, że prasę tę kupili Niemcy. Popro
stu, Niemcy znalazły drogę, aby prze
konać największego dziś potentata pra
sowego w Zjcdnoczonem Królestwie, 
że teza ich jest rzekomo słuszna I po
żyteczna dla interesów angielskich. 

A przecież wiadomo, że tak nie Jest... 
Nasze argumenty za koniecznością po. 
siadania wolnego dostępu terytorialne
go do morza są dla anglików tak zro
zumiałe i tak korzystne! Anglia tak mi
le zawsze widziała i widzi, kiedy na 
jakimkolwiek morzu jest kilku domi-
nantów, a nie jeden — to przecież ka
mień węgielny odwieczne] angielskie] 
polityki!... Niedawno opowiadano nam, 
że podczas politycznego kursu letniego 
dla studentów w Cambridge (wycho
wało sie tam i wychowuje całe poko
lenie młodych polityków angielskich), 
ze specjalnym naciskiem traktowano 
sprawę Pomorza I Gdyni i podkreślano 
znaczenie Polski na morzu Bałtycklem, 
jako czynnika równowagi i spokoju- Z 
całą pewnością profesor, który wkładał 
tę prawdę w głowy studentów, z któ
rych wyjdzie niejeden dyplomata, poseł 
I minister, nie kierował się żadneml In-
nemt względami, prócz dobra WBry-
tanji... 

Gdzież więc jest nasza propagan
da? Gdzie jest koutrofenzywa polska 

w prasie europejskiej? Przecież to, że 
od czasu do czasu w jakimś drugorzęd
nym pisemku paryskiem drukuje się 
artykulik po naszej myśli, nie może być 
uważane za propagandę, tem bardziej, 
że w tem samem pisemku w kilka dni 
późnie) pojawia się inny artykulik 
o wręcz przeciwne] treści, którego po
chodzenie iest nie tylko tajemnica re
dakcji, ale tajemnicą publiczną... 

Powiedzmy otwarcie, że w Londy
nie żadnej propagandy polskiej w pra
sie niema, że w Paryżu iest znikoma 
(przykład: przyjęcie nominacji p. Becka 
na ministra spraw zagranicznych), że 
w Rzymie spala na panewce w kwest
iach najważniejszych, a koncentruje się 
w rzeczach drugorzędnych. A przecież 
nie można powiedzieć, że to, co jest, 
nic nie kosztuje. Odwrotnie, jak na na
sze stosunki I możliwości kosztuje bar
dzo d rogo

wiec dlaczego, więc poco, więc w 
jakim celu? Trzeba wziąć ołóweczek 
do ręki i kalkulować, czy gra warta 
iest świeczki,. Bo jeśli palić tylko łu
czywo propagandy, to w wieku elek
tryczności lepie] je wogóle zagasić: 
światła nie daje, a kopci i cuchnie... 

Czesław OłtaszewsKL 

Jclerzem a przywćdcą narodowych so-
c.alislów. Przyjazd Hitlera do Berlina 
zapowedz ;any jest na czwartek. 

Żywo komentowany iest dzisiaj ar
tykuł Slrassera, ogłoszony w pras :e 

narodowo - socjalistycznej, w którym 

zawarta jest niedwuznaczna aluzja do! 
prezydenta Hindenburga, aby „przerzu
cił pomost do Niemiec narodowo * socja 
'.•stycznych". Stronnictwo żąda dopusz
czenia narodowo - socjalistycznych do 
rządćw, podtrzymując dawny postulat 

N a p a ś ć na P a p e n a w D r e ź n i e 
Groźna demonstracja komunistów i hitlerowców. — „Precz z kan

clerzem głodowym! Panie „Bismarck", ustąpić!" 
!Dziś ftanttet* r o s p o e s n i e rokowania ze sttonmitwami. 

Berlin, 15 listopada. 
Kanclerz Papen opuścił wczoraj Dre* 

no, udając się, według doniesień dzien
ników, do Halle, skąd powróci w ciągu 
dnia dzisiejszego do Berlina. 

W czasie pobytu kanclerza w Dreź
nie, komuniści i narodowi socjaliści u-
rządzili na ulicach miasta demonstracje, 
w czasie których wznoszono okrzyki: 

Precz z kanclerzem głodowymi i gro 
żono przejeżdżającemu kanclerzowi 

pięściami. 
W chwili, gdy kanclerz siadał przed 

ratuszem do samochodu, poseł narodowo 
socjalistyczny, Meyer, krzyknął, grożąc 
pięściami: 

„Panie Bismarck — ustąpić"! 
Policja musiała kilkakrotnie inter

weniować, rozpędzając tłum patkami gu 
mowemi. 

Berlin. 15 listopada. 
Wyznaczone na jutro rozmowy kan

clerza Papena z przywódcami stron
nictw poprzedzło polowan :e w okoli
cach zamku Hohenthurm w Saksonji-
dokąd w diodze powrotnej z Drezna 
kanclerz udał się na zaproszenie lir-

Alvenslebena, jednego z wybitnych 
członków Herrenklubu. 

W kolach politycznych oczekują, że 
rozmowy w Hohenthurm zawada decy
dująco na dalszym biegu wypadków po 
litycznych wskazując, że hr. AIvens!e-
ben bawił ostatnio w Monahium, gdzie 
prowadził rokowania z H :tlerem mają-
ce przygotować spotkanie miedzy kan-

Polska nie zagraża Gdińskowi 
stwierdza to nawet . J B a n c f i c s i c r S u o r d i i i n " . 

Londyn, 15 listopada. |bez wojny. Autor nawołuje do porożu-
„Manchester Guardian" ogłasza dziś mienia i ulożen ;a stosunków handlo-

drugi artykuł z serii p.t. „Ta rć* polsko-
niemieckic" poświęcony sprawie Gdań
ska. 

Artykuł wychodzi z założenia, że 
aczkolwiek Gdańsk jest miastem o kul
turze niemieckiej, to jednak gospodar
czo związany iest z obszarem polskim. 
Na tej podstaw e autor atakuje budowę 

wych mędzy Gdynią a Gdańskiem. W 
tym celu niezbędne jest ogólne porozu
mienie niemiecko - polsk e. 

Artykuł kończy się uwagą, że przed
stawianie Gdańska iako prochowni, któ
ra lada chwila wybuchnę, jesz przesa
dzone. Pogłoski w prasie angielskiej i 
niemieckiej o tem. że Polska zamierza 

swej partii oddan :a bez zastrzeżeń ca
łej władzy Hitlerowi. 

Jutro kanclerz Papen rozpocznie roz 
mowy z centrum i bawarską partią lu
dową. Partja socjal - demokratyzna 
Rcchstagu* uchwaliła dzisiaj odrzucić 
zaproszenie kanclerza Papena do udzia
łu przedstawicieli swoich w konferencji 
politycznej. 

Z uwagi na wyjazd kanclerza do Nie 
miec południowych niaące nąstąp :ć w 
czwartek sprawozdanie Papena u pre
zydenta Hindeburga przewidziane jest 
dopiero na przyszły poniedziałek- Nie
zależne od wyniku rozmów kanclerza 
z przedstawicielami stronnictw, prezy
dent w ciągu przyszłego tygodnia przyj 
mie przywódców poszczególnych stron
nictw politycznych. 

Gdyni, twierdząc, że Polska powinna I zająć Gdańsk są bezpodstawne. Polska 
była wykorzystać Gdańsk w stopniu naijnie pragnie niczego podobnego, gdyż 

zdaie sobie sprawę z tego, że pociągnę
łoby to za sobą rewizię granic, które) 
pragnie właśnie ur.iknić. 

Polacy nie uczynią takiej przyjemno 
ści rządowi Papena i Sehleichera. Gdań 
skowi nie grozi żadna okupacia polska, 

Zamordowanie 
gubernatora 

Gwinei tiitasoortsftcej. 

Madryt. 15 listopada. 
Z Gwinei łrszpańskiej donoszą o za

mordowaniu gubernatora Sestoa, który 
mjat objąć stanowisko wysokiego komi
sarza w Marikku. 

Został on zamordowany przez sier
żanta tuziemca. Zbrodnia ma podłoże 
pol tyczne. 

wyższym a nie budować portu konku 
rencyjnego. 

Polska według opinii autora uprawia 
przesadny nacjonalizm gospodarczy 
wskutek czego Gdynia rozwija s ę a 
Gdańsk upada- Dzisiaj jednak Gdynia 
istnicle i z tem trzeba liczyć się tak sa- 'chyba na wypadek konfliktu zbrojnego 
mo, jak z istn eniem korytarza. Gdynia I który jest niemożliwy o ile Niemcy nie 
m'e może być porzucona ani t. zw. ko-1 uzbroją się ponownie, 
rytarz me może powrócić do Niemiec 

Echa krwawych zajść w Szwa :car|i 
Władze wojskowe twierdzą, że rozruchy były 

starannie przygotowane 
Bern, 15 listopada 

Raport, opracowany przez władze 
wojskowe w sprawie zajść 9 listopada w 
Genewie, stwierdza z całą stanowczoś
cią, żc rozruchy były starannie przygo
towane. 

Manifestanci, stosując się do otrzy
manych ipstrukcyj, manewrowali w ten 
sposób, by uniemożliwić wojsku wypeł

nianie rozkazów. 
Żołnierze, których otaczano, byli na

pastowani i rozbrajani według pewnego 
ustalonego systemu. Pierwszy z napast
ników wznosi okrzyk, drugi uderzał z 
tyłu, trzeci wreszcie rozbrajał żołnierza. 

Raport podkreśla, że rozkaz strzela
na do tłumu chno deoiero po strzałach, 
które padły z tłumu do wojska* 

Bójka w kuluarach 
i m b u d e p u t o w a n y i h . 

Pary*. 15 listopada. 
W kuluarach izby deputowanych mię 

dzy posłem komunistycznym a iednym 
z dzienn karzy socjalistycznych doszło 
do bójki na tle artykułu, jaki ukazał się 
niedawno w prasie socjalistycznej, a 
któremu komuniści zarzucali n-eści-
słość. 

Uczestników bójki rozdz !el rH żołnie
rze gwardji republikańskiej. 

1018 osób 
skompromitowanych 

w wielkiej aferze podatkowej 
Paryż, 15 listopada 

Sędzia śledczy, prowadzący docho
dzenia w sprawie nadużyć podatkowych 
dokonywanych przy współudziale ban
ku handlowego w Bazylei, otrzymał li
stę 1018 osób, skompromitowanych w te] 
sprawie. Prokurator postanowił podzie
lić akta sprawy pomiędzy 38 sędziów 
śledczych, ażeby proces mógł odbyć się 
jak najprędzej. 
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Ł. Z. U P.N. z dn. 75M 1932 r. 
1) Wyznacza się następujące zawo

dy: 20-go listopada r. b. Boisko Sokoła 
(Pabj.). godz. U-ta TU.R. (Pabj. -
Sztern (Łódź); dnia 20-go listopada r.b. 
Boisko przy ul. Nawrot (Klubu Tury
stów), godz. 13.30 Zjednoczone 11 — Wi
dzew III. 

W niedzielę w Łodzi 
gra Wiuzew z Zagłębie. 

Drue' decydujący mecz o tytuł mi
strza klubów robotn'czvch m'edzv łódz
kim Widzewem a RKS Zagłębie, odbę
dzie sic w nadchodząca niedzielę w Lo
dzi o crodz. 11-30 przed pol. na bosku 
Widzewa. 

Mecz ten zapowiada się niezwykle 
ciekawie. gdvż poprzednia rozgrywka 
avch klubów w Zagłęb'u. pomimo prze
dłużenia meczu, zakończyła się wyni
kiem remisowym 3:3. 

Skład Wdzcwa bpdz'e następujący: 
C 7 v ż v k r w s k ' . niogow?k'. Krakowiak, 
Woldanswsk'. Szumlak, Milczarek, Ro
tę, Augustyniak, Uptas, Jaskóła, Doń-
czyk. 

Rozdanie nagród 
kolarzom ŁKS-u.. 

W sobotę o godz. 21-ej odbędzie s'ę 
w lokalu tow. ..Chopina" uroczystość 
rozdania nagród kolarzom ŁKS-u. Na
leży zaznaczyć, że sekcja kolarska 
ŁKS-u zdobyta w sezonie bicżacvtn 
wielka 'lość nagród b. wartościowych 
jak puhar w wvścgu do Morza. o'ekną 
statuetkę Związku Legjonistów. oraz 
szereg nagród zespołowych ' indywi
dualnych, tak że pod względem-ogóhcj 
liczby zdohvtvch przez kolarzy w roku 
b'eżacvm nagród. ŁKS zaiał pierwsze 
miejsce wśród kluhów polskich. 

Uroczystość sobotnia sekcj' kolar
skiej ŁKS-u bcdz'e połączona z zabawą 
taneczną. 

PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
„POLSKlhGO RJkDjA*-

ŚRODA, dnia 16-go listopada 1932 roku. 
11.411-11.50: Codzienny Przegląd Prasv Pol

skiej. 
1 1 . 5 1 1 - 1 1 . 5 5 : Komunikat Meteor. Ot. Woisk. S t 

Meteor, dla komun. lotn. 
1 1 . 5 8 - 1 2 . 0 5 : Svenil czasu z Warszawy. HeiJ 

nal- z wieży Mariackiei w Krakowie. 
1 2 . 0 5 — 1 2 . 1 0 : Odczytanie proeramu na dzień 

bieżący. 
1 2 . 1 0 — 1 3 . 2 0 : Płyty gramofonowe. 
1 3 . 2 0 — 1 3 2 5 : Komunikat meteorologicroy.. 
1 3 . 2 5 — 1 5 . 4 0 : Przerwa. 
1 5 . 4 0 — 1 5 . 5 0 - Komunikat gospodarcz> 
1 5 . 5 5 — 1 6 . 0 0 : Kronika harcerska. 
16 0 0 — 1 6 2 5 : Program dla dzieci; 

a) Obrazek p. t. .Tańcowała ryba z rakiem 
— Benedykta Hertza. 

b) ..Zn gadki i szarady" — podyktuje Henryk 
Ładosz. 

1 6 . 2 5 — 1 6 . 4 0 : Płyty gramofonowe. 
1 6 . 4 0 — 1 7 . 0 0 : . A J komizmie" — wygł. prof. Ka

zimierz Afdukiewicz. 
1 7 . 0 0 - - 1 7 1 5 : Odczvt dla naucz, muzyki w szko

łach Ojtólnn-ksztnłcacych zorgan. przez Muz. 
Ognisko Wakacyjne Liceum Krzemienie
ckiego. 

1 7 . 2 0 1 7 . 4 0 : Płvtv gramofonowe. 
1 7 . 4 0 — 1 7 . 5 = 1 : .Prawo kobiety do pracy"—wyg?. 

dr. A. Minkow<;ka. 
1 7 . 5 5 — 1 8 . 0 0 : Odczytanie programu na dzień na

stępny. 
1 8 . 0 0 . - 1 0 . 0 0 : Mnzvka lekka z kawiarni ..Adria" 

orkiestra pod k'er. Freda Melodysty. 
1 0 . 0 0 - 1 9 . 2 0 : Rozmaitości. 
1 9 . 2 0 — 1 9 . 3 0 - Komun.kat Izby Przem Handl. w 

Łod/i repertuar teatrów 
19jO_19 4 .S : FcMeton literacki p. t. ..Czy teatr 

jest potrzebny współczesnemu człowiekowi' 
— wygt. St. Miłaszewski. 

1 0 a 5 - 2 o n n : Prasowy [l-riennlk Radiowy. 
2 0 . 0 0 — 2 0 . 5 5 : Koncert orkiestry mandolinlstów 

r»od dvr. A. Szczegłnwa. 
2 0 . 5 5 — 2 1 0 0 : Wiadomości snortowe. 
2 1 . 0 0 — 2 1 ' . 0 5 - ' Dodatek do Prasowego Dziennika 

Padir>vren. 
2 1 . 0 5 — 2 2 . 0 0 : Koncert solistów. Wykonawcy 

22.00—22.15: „Na wdtiokręgu". 
'2 15—22.40; Muzyka taneczna. 
22'40--22 55:' Płyty gramofonowe. 
22.55 -23.00: Urzed. Komun. Państw, nst. 

teorologicznego i komun, policyiny. 
23.00—24.00; Muzyka taneczna. 

Me-

AUDYCJE ZAGRANICZNE 
16.30. Daycntry. Koncert symfon. 
19.30. Budapcs.t. Tr. z Opery Królew

skiej. 
20.00. Brno. Koncert symfoniczny. 
20.05. Praga. Koncert symfoniczny. 
20-15. L'psk. ..Requ'em" Verdiego. 
20.30. MedPlan. ..Maria di Magdala", op. 

Arriga Pedrollo. 
21.15. Daven*ry. Koncert symfon. 

PACZKI DO ROSJI. 
Donosiliśmy przed dwoma tygodniami o pod 

^sanói przez dom towarowy „Kotisum" przy 
Widzewskiej Manufakturze umowy z sowieckiem 
przedstawicielstwem handlowcm w Warszawie 
w sprawie koncesii na wysyłkę, do Rosji paczek 
pocztowych. Onegdaj koncesja ta została osia-
tocznie zrealizowana w związku z czem ,.Kon-
sum" jut w dniu wczorajszym przystąpili do wy. 
syłki przesyłek. 

Zaznaczyć należy, iż otrzymana koncesja do. 
tyczy nie tylko wo'ewództwa łódzkiego, lecz ca. 
łego kraiu. Wszelkie artykuły . wysyłane d-
Rosji będą przez powyższą firmę dostarczam-
w najlepszym gatunku po ściśle fabryemych cc 
nach, za opłaceniem zniżonego cła. Wszysłk r 
koszta, zarówno za sam towar, jak i porto i c'c 
-i-ilpcanc bedą na m!e-'scu ( c ) 

P A N A C R I N 

t a b l e t k i d o s s a n i a 
C H R O N I Ą S K U T E C Z N I E P R Z E D 

\j\ \f \mł Ł J 

O N C I N Ó 
IKFLOE»Z0 

tatop enem .fBRfn.maii.n.BUHoaisKiEGiO, 

PODZIĘKOWANIE. 
Sekretariat woiewódzki Bezpartyjnego Blo

ku Współpracy z Rządem ofiarował 50 zł. na 
rzecz komMetu do spraw bizrobneta, zamiast 
wieńca na trumnę ś. p. prezesa J. Damelewske-

. ido Woiewódzki komitet do soraw bezrobocia 
%'''.J~4--:'"- •jr,2"F'yJ"Tł''*7, \ * T v ^ " u m ' ocena ten dar i składa Bezpartyjnemu B.okowi 
Zofh Zmcrofl-FedycTkowska fsopr.i. Kaz. Wił-1"""i" . ^j-j^rCur.nie 

kom'rski (wlo'oncz.). Marja Wiłkomirska• »* d r 0 ^ "rdeczne podziękowanie, 
(frt.) i L. Urstein. I 

Jułrn dz!eń Twego wielkiego szczęścia!!! 
Kup tylko los w popularnef kolekturze 

S . P A S S I E R M A N 
PIOTRKOWSKA 15, Id. 142-13. 

a wygrasz M I L I O N Cena ćwiatiki losu l'0 zł. 
Pamiętaj, że cłąsnienle I-ej klasy rozpoczyna się w czwartek 

i trwa 5 dni. 

Książka meldunkowa 
winna znajdować się w każdym 

domu na mieiscu. 
Biuro ewindycyjne ludność' magi

stratu m. Łodzi podaje do wiadomości 
właścicieli domów oraz wszystkich pro
wadzących meldunk'. że domowe książ
ki meldunkowe powinny znajdować s'ę 
zawsze w każdej nieruchomości, na 
miejscu. Zdarzają się wypadki, że oso
by, prowadzące meldunk' w domach, 
hotelach ' t. p. zakładach, wykonywują 
swe funkcje w m'ejscu swego zanresz-
xania. odległego n'eraz dość znacznie, 
niekiedy nawet na drug'm krańcu mia
sta od właściwego domu. Przetrzymu
jąc u siebie księgi meldunkowe z innych 
domów, powodują w rezultacie 'ch brak 

iw danym domu i utrudniają w znacznej 
| m'erze pracę organom władz, upraw
nionych do zasięgnięcia niezbędnych .in
formacyj L ksiąg meldunkowych. 

Abv uniknąć na przyszłość tego ro
dzaju faktów, zwraca się uwagę osp-
bom. prowadzącym melduki. że w wy
padkach, gdy prowadzący meldunki n'.c 

| mieszka w tym domu. w którym speł
nia czynności meldunkowe — książką 
meldunkowa powinna znajdować się u 
właściciela domu lub dozorcy. Jeżeli 
natomiast w danej posesji n'e mieszka 
żadna z wyżej wymienionych osób — 
książka meldunkowa winna być pozo
stawionego u zaufanego lokatora, wzglę
dnie u prowadzącego meldunki z sąsied
niego domu. 

Aby un'knąć dług'ch poszuk'wań do
mowej książki meldunkowej. pow'nna 
bvć um'eszczona w każdym domu w 
miejscu ,w'doc7nem tablica, wskazująca 

, nazwisko l 'm'e osoby prowadzącej 
meldunk'. jej adres oraz numer lokalu, 
w k t ó n m przechowywana jest książka 
meldunkowa. 

l ; \ P V i ! l l « 
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D w u i e n i e c ? 
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lliiiiilllliil 
— Jerzy! —rzekł surowo Radwan—| — Zażądam, abyś... odszedł stąd na 

przyszedłem c' powiedzieć, że zacho- tychmiast. 
wujesz się conajmniej... nieprzyzwoicie. P r z e z c h w i ] ę o f i o e r w a n a j s j ę > i > p 0 

Oficer podniósł ręce nad głowę... czem oparłszy dłonje na poręczy bal , 
Uczuł ten wyrzut, jak smagnięcie po konu patrząc w n-ebo — jakby r a c z e j , r z u c u yj**r1™* 
twarzy. Ale opanował s'ę — zrozumiał, spowiada! s ę przed gwiazdami, n»ż 
że mówi doń rozżalony narzeczony: 

— Ne wiesz, co mówisz! 
— W'em... powtarzam: zachowujesz 

s'ę conaimniei nieprzyzwoicie, będąc 
moim gośc !em 

tłumaczył przed swoim słuchaczem — 
mówił tonem, pełnym męki: 

wsze". A więc — gdyby nie ty! — zo
stałaby moją żoną.-, dziś jeszcze! Czy 
to ci wystarcza? 

— Niezupełni! — Radwan skrzyżo
wał ręce na piersi. 

— Żądam. aby*... opuścił natych
miast ten dom i nie pokazywał się tu 
więcej na oczy Halinę!-. Ona jest mo
ją! — rozumiesz: — *eidź mi z drogi!-.-

; I znowu ołowiem zaciążyło tnilcze-
krzyknął Radwan.-.' nie. Oficer ręką wodzł po czole, które 
szepczą przez cały zrosił gęsty pot... 

wieczór... ale spiskują na balkonie — | — Dobrze, odchodzę!... Pamiętaj, że 
czyniąc zawczasu zamach na miłość ^ t o ty przekreśliłeś naszą przyjaźń... 
przyjaźń!-.. Ale ona kok etuje go.-, on Radwan roześmiał się szyderczo., 
ją kusi do zdrady! I Czerski wyszedł energicznemi kro-

Jerzy odwrócił się ku Radwanowi i i kami — przeszedł salon — nie widział 
nikogo — w oczach mu pociemniało 

' i. J - : .i .• • ;_ i-i. .: i_: . 

— I... milczą? — tpytał ochrypłym 
głosem Radwan. 

— I milczą! 
— Bo mają nieczyste sumienia! 
— Oszalałeś Henryku!... Milczą, bo 

uprzytamniają sob e w jednej chwili, 
§ | ! że-., nie wolno im mówić o miłości, o 
= j przysięgach dziecinnych, że-., stróżuje 

ich oko zazdrości człowieka gwałtow
nego- A dlatego milczą' 

— To fałsz! 
Nie milczą.. ale. 

OPcer skrzyżował ręce na p'crs'ach.'sobą: niewinne igraszki — n i e istniały 
— A. co najw^cej? — spytał tonem d!a nich różnice stanowe... 

'ronj'. On był synem obywatelskim — ona-
i a k " m ó i w S i

 Z a c b o w u j e s z s ^ córką leśniczego, zresztą pupilką mo-
jak., m ó j wróg. I lej matk:. Zdarza się. że dwoie dzieci 

Bv?a chwila milczeń a. ObnJ w mro- bawj się w narzeczeńslwo-.. Nieświa-
ku. stojąc naprzeciw s'eb'e. starał' s'ę dome jeszcze z powagi uczucia i obo-
przcn'knać wzajem swoje twarze. Z wiązków miłości składaią sobe wzaiem 

stego serca kobiety. Wiedz zatem, że 
, , tu przed chwilą na balkonie powiedza-

— A więc zdarza się. że ludzie znau j a m j t e w y r a z y : .Choćbym dała mu 
się, w dziec ństwie.-.. że wychowywali s j O W O i posłuszna tylko woli rodziców, 
się pod jednym dachem.-., że dzielili ze choćbym, dając je. uległa raczej współ-

— Jesteś nieprzytomny.-. Mów :sz wyszedł do sąsiedniej jadalni, gdzie w 
rzeczy haniebne.-. Nie rozumiesz czy-, tei chw'li nie było nikogo. 

Radwan pozostał na balkonie — padl 
na krzesło — pochylił głowę, twarz za-

czuciu dla niego i jego miłości, niż na
kazowi własnego serca — co sję raz 
stało. n!-e odstanie się... 

— A to znaczy, że-., tyś ją kusił do 
złamania słowa-.. Przyznaj s ę ! — krzy
knął Radwan, trzęsąc sie z oburzenia. 

— Zwracam twoją uwagę na to. że 
teraz ty-., zachowujesz sję nieprzy-

noza oszklonych drzw' balkonu, które przysięgi... Później los rzuca oboje Wjzwour -e wobec, swoich gości. Czyj 
Radwan, wchrylzac. przymknął, dooho- róźne strony-, może oboje pomną swo-, chcesz kon eczme. aby dosłyszano nas tykać 

krył oburącz Schylony na poręcz, sta
rał się stłumić płacz-. Łzy go dusiły — 
przeciekały przez palce... gorące, nie
powstrzymane... 

Hal'na spostrzegła, że oficer wyszedł 
z salonu. 

Opuściła swego tancerza - wybie
gła za nim. 

Znaleźli się sami w Jadalni-. Miżba 
zajrta była roznoszeniem lodó\ v> sa
lonie. 

— Pan odchodzi?'. — n :e śni n 

dziły hnr-zne tonv galonady. HalHę j e obietnice długo... widują sieb e wza- ,w salome?-.. Pragmesz skandalu? 
n o r - a ? ktoś i tańczących — brała u- j e m w s n a c h — lecz dzieli ie fatum —I — Chcę wiedzieć wszystko!... Ko-
dz'ał w tańcu, z niepokojem z w r a c a ć w i ^ a przestrzeń — lądy i morza... cha cię... 1 tyś ją namawiał do zdrady!.. 
o c / v no szvbv balkonu: o czem mów'ą stracili s :ebie z oczu... I naraz — dnia j Czerski wzruszył ramionami: 
ci dwaj teraz?.. pewnego on przyeżdża .. i zastaie ią i — N'echaj wystarczy ci to że ona.. 

R a d w a n ciężko dysząc, z trudem — kwat rozkwitły w pełni — stokroć odrzucała długo wszystkich kandvda-
od/yskał glos. 

— Zadam wyjaśnieni... O czem sze-
nta1''''-'e w iań"ii 9.. O czem m ó w l ^ e 
tu... p r 7 c ' chwila?.. 

— Jeżeli n ic powiem' . 

piękniejszy, niż we wrażeniach dziecka tów do iei ręki — znosząc niedostatek 
i w marzeirach mężczyzny — zastaje! rodziców., bo czekała na mnie. wierna 
ią jako -narzeczoną innego... przyjadę- swemu słowu.-., że przy rozsianiu orzy-, 
lal-. I oboje poznają s-ę od pierwszej j^ęirła nsiam : d^ ecka, w którem budzi- ma szczęści rl'a nas! 
Hft»rnllr la się kobieta, że-.. ..czekać będzie za-l (Dalszy c'ąg jutro) 

— Tak iest!... 
— Bez pożegnania?-.. Dlaczego? 
Usta jego skrzywiły się gorzko: 
— Wyrzucił mnie!-. Ne zobacz 

my s ;ę nigdy więcej. Ha', no!... 
W głps :e jego był jęk... 
— Wyrzucił?!.- To n :cnip/' :v ' 
Oczv iej były obłąkane rovi -< ' - i . 

Jednak to prawda. Ha"!"-1.. N;*-

i 
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Wschód słońca 6.56 
Zachód słońca 1545 
Wschód kiiężyca 17.30 
Zachód księżyca 11.03 
Długość dnia 8.21 
Ubyło dnia 7.49 

Ciągnienie l-e] klasy 
rewelacyjne! 26 Lot. Państw. 

J u t r o , d n i a 17 l i s t o p a d a r o z p o c z n i e 
s ię c i ą g n i e n i e 1-ej k l a s y w i e l k i e j 26-te j 
L o t e r j i i t r w a ć b ę d z i e 5 dni . W y l o s o w a 
n y c h z o s t a n i e s z e ś ć t y s i ę c y w y g r a n y c h 
o r a z 40 p r e m i j . G ł ó w n e w y g r a n e : z ł o 
t y c h l o o . o o o . — , 5 o , o o o . — , 2 o , o o o . — p o 
1 5 , o o o . — , p o l o . o o o i t. d. 

L o s y k u p u j e k a ż d y w s ł y n n e j k o l e k 
t u r z e S. J a t k a , P i o t r k o w s k a 2 2 i 66, 
z n a n e ; p o w s z e c h n i e j a k o r z e c z y w i ś c i e 
n a j s z c z ę ś l i w s z a . ' . 

Zastrzelił ukochaną i siebie. 
Dwoje młodych ludzi odebrało sobie życie, ponieważ rodzice 

nie pozwolili im się pobrać 

miłość silniejsza od śmierci. 

Spis rocznika 1912., 
Dziś, w środę, dnia 16-go listopada j iS^JSSi 

r. b. powinni się zgłosić do spisu w lo
kaju biura wojskowego (ul. Zawadzka 
Nr- 11) w godzinach od 8 do 15-ej męż
czyźni rocznika 1912, zanniaszkaili na te
renie 5-go komisarjatu policji państwo
wej, których nazwiska rozpoczynają się 
od liter: Z, Ż, Ż oraz mężczyźni, zamie
szkali na terenie 14-go komis. pol. pań
stwowej, których nazwiska rozpoczyna
ją się od .liter:. L, L, M, N, O, 'P. 

Jutro w czwartek, dnia 17-go b .m-, 
powinni sie stawić mężczyźni z terenu 
6-go kom- pol . państw., których nazwi
ska rozpoczynają się od liter: A, B, C, 
D, E, F, G, H Ch., I, J, K, oraz mężczyź
ni z* terenu 14-go komis, pol- państw., 

(gr) Wczoraj około godz. 12.30 w 
domu przy ul. Krakusa 10 (Chojny) z 
mieszkania na drugiem piętrze dobiegły 
sąsiadów i przechodniów dwa szybko 
po sobie następujące wystrzały rewol
werowe. Ludzie wbiegli na górę i spo
strzegli przy stole dwie osoby: gospo
darza mieszkania — 21-letniego bezro
botnego Marjana Matera i 18-letnią Ro
mualdę Jasińską, zamieszkałą w tym 
samym domu przy rodzicach, na pierw-
szem piętrze. 

Wystarczyło jednego rzutu oka, je
dnego dotknięcia stygnących już dłoni 
obojga młodych ludzi, by stwierdzić, że 

Mater 1 Jasińska byli już martwi. 
Ze skroni denatów sączyła się krew. 

Na stole leżał list. List był adreso
wany do jej rodziców. Donosili w nim, 
że życie straciło dla nich wszelki urok, 
gdyż nie mogli się pobrać z powodu 
sprzeciwów ze strony rodziców Jasiń-

j skiej. W liście wyłuszczyli oboje, że nie 
I widzą dla siebie w tym stanie rzeczy 

jak śmierć. On naj

pierw zastrzeli ją, a potem zabije sam p a t j a , która z biegiem lat, w miarę jak 
siebie. j z młodzieńca stawał się mężczyzna, a z 

Lo do owych sprzeciwów ze strony! dziewczynki kobieta — 
rodziców młodej Jasińskiej - - to nie by-' przerodziła się w miłość, 
ły one bezpodstawne: Mater by' od da-! Było to uczucie widać* mocne moc-
wna bez pracy, mieszkał w mieszkaniu | nicjsze od śmierci 
przy ul. Krakusa od blisko 4-ch lat. Pra Ostatnio Jasińska podniosła już bunt 
wie przez ten cały czas on i jego 15-Iet] wobec rodziców: mimo wyraźnych za 
ni brat cierpieli srogą nędze. 

Mater wynajął mieszkanie przy ul. 
Krakusa rówineż w okolicznościach nie
codziennych. Ojciec jego ożenił się po 
raz wtóry. Macocha źle traktowała sy
nów męża. Doszło wreszcie do tego, że 
Marjan, jako starszy podówczas, 16-Iet-
ni chłopiec 
wyprowadził się i zabrał ze sobą małe

go jeszcze braciszka. 
Obaj ch'opcy byli oczkiem w głowie 

całego domu. Współczuwali im wszyscy 
wszyscy interesowali się ich losem. 
Mater starszy był mile widziany w do
mu Jasińskich, do których przychodził 
jako wyrostek. Powoli między nim a 
Romualdą zawiązała się najpierw sym 

których nazwiska rozpoczynają się od 
far: R , S , S z , T U. 
. Każdy mężczyzna, zgłaszający się do 
spisu, powinie- .być. zameldowany w. m-
Łodzi i .posiadać.: dowód '.osobisty, wż.gl. 
wyciąg z ksiąg stałej ludności wra* z 
innym dofcimierrtem. stwierdzającym toż
samość osoby i zaświadczenie o reje
stracji. 

Deszcz gwiazd 
spadnie na naszą smutną ziemią 

Listopad, zwłaszcza zaś jego druga 
potowa, jest — jeśli się tak wyrazić 
można — miesiącem o bogatym progra
mie astronomicznym. Co roku między 
15 a 18 listopada można zaobserwować 
pojawienie się meteorytów, czyli t. zw 
gwiazd spadających. Są to Leonidy pro
mieniujące z gwiazdozbioru Lwa-

Leonidy są szczątkami komety Tem-

Robotnicy przerwali głodówkę 
po wypłacenia im połowy należności . 

(i) Wczoraj popołudniu został wre
szcie zlikwidowany niezwykły strajk 

włoski w fabryce pończoch przy ul. Ma
tejki 9. 

Jak już donosiliśmy! robotnicy, któ
rzy przebywali nieprzerwanie w gma
chu fabrycznym od czwartku, onegdai 
postanowili rozpocząć głodówkę na 
znak protestu przeciwko nie wypłacani u 
im zaległych zarobków. Istotnie, gdy o-
negdaj przyniesiono im pożywienie do 
fabryki, odmówili oni przyjęcia. Od po
niedziałku rano do wczoraj w południe 

nie przyjęli oni żadnego pokarmu. 
Ponieważ byli już wyczerpani, wczo 

raj od samego rana rozpoczęły się wy
padki zasłabnięć z głodu. Zemdlonym 

kazów. odwiedzała Matera jawnie i w 
najrozmaitszych godzinach. Była głucha 
na wszelkie perswazje — na nic nie 
zwracała uwagi. 
Na wszelkie prośby i groźby miała je

dną odpowiedź: miłość. 
Wreszcie sytuacja między Jasińskie-

mi z jednej strony, a ich córką i Materą 
z drugiej stała się do tego stopnia na
prężona, że 

musiało dojść do katastrofy. 
Wynikła scena niezwykle gwałtowna; 
tym razem młoda Jasińska nie odpowie 
dzia'a jak zwykle: „Kocham go i nic 
mnie nie obchodzi". Odpowiedziała ina
czej: zamiast miłości, z ust po raz pierw 
szy 
padło słowo groźne i posępne: śmierć. 
Powiedziała wyraźnie, że odbierze so
bie życie, jeśli jej rodzice będą dalej za
braniali widywać się z nim. 

Zaniepokojeni rodzice, widząc błyski 
namiętności w jej oczach, poczęli córkę 
pilnować jak mogli. Nie spuszczali jej z 

nieśli.pomoc pozostali strajkujący, orze- |°k a > n ' e pozwalali tembardziej komuni-
źwiając wodą. Pokarm pozostał nie-1 kować się jej z Materem, obawiając się 
tknięty. 

Wobec powyższego zarząd fabryki 
wszczął ostateczne pertraktacje z robo
tnikami. Pertraktacje trwały kilka go
dzin i gdy wreszcie fabryka zdecydo
wała się wypłacić robotnikom połowę 
zaległości, a resztę pokryć w ratach ty
godniowych, 
robotnicy zgodzili s*ę na przerwanie 

strajku. 
Bezpośrednio po wypłacie udali się 

oni do domu. Są jednak wszyscy tak o-
słabieni, że wątpliwą jest rzeczą, by 
mogli w najbliższych dniach przystąpić 
do pracy. 

że któregoś dnia 
dojść może do katastrofy. 

Obawy rodziców były słuszne. Jak 
już wspomnieliśmy — około południa 

młodzi odebrali sobie życie. 
Na miejsce tragedji przyby' lekarz 

pogotowia, który skonstatował zgon 
obojga. Mater postrzelił się w prawa 
skroń, Jasińska zaś. trafiona w lewa 
skroń, również w kilka chwil po strzale 
wyzionęła ducha. 

Dochodzenie spoczywa w rękach 
nadkom Weyera — naczelnika wydzia
łu śledczego. Ciała przewiezione zosta
ły do kostnicy, (g) 

Tam, gdzie zamordowano Lusie Zargbiankę. 
Tajemniczy dramat miłosny w Brzuchowicach pod Lwowem. — 

Dwa ciała kochanków w kałuży krwi. 

ttozhmla jednego, tęsfcniła %a innymi 
pela, która okrąża słońce trzy razy w, 
ciągu stulecia. W tym roku. w dniu 17 ' e . m i z ™ s , y - s l c z b r ? d n ! e 'Przestępstw; 
listooada. Ziemia natrafi na swei orbicie Zdawaćby się mogło ze to ziemia wy 

Są miejsca, do których przywiąza
ne jest piętno zbrodni. Są m'ejsca z któ-

wa 
listopada. Ziemia natrafi na swej orbicie 
na chmurę tych meteorów i przeniknie 
Ją. Dnia 17 listopada przejdzie Ziemia 
najbliżej tej komety, gdyż w odległości 
zaiedwie dwa raizy większej, niż odle
głość naszej planety od księżyca. 

W związku z tem będziemy świadka
mi widowiska niezwykłego. Terenem je
go będzie nasz firmament niebieski. Z nie
ba spadnie obfity deszcz gwiezdny... Wi
dowisko to było obserwowane w Ame
ryce przed 30 zgórą laty-

Od 22-go do 27-go listopada zbliży 
się Ziemia do komety Bieli, która okrąża 
nas co 66 lait 

I w tych dniach spadać będą gwiaz
dy — Andromedy dy. 

Jeżeli niebo będzie czyste — podzi
wiać będziemy wszyscy jeden z najwięk
szych cudów, jaki zamyka w sobie 
Wszechświat. (g) 

WYSOKIE ODZNACZENIE' 
Pan Prezydent Rzeczypospolitej od

znaczył p. Leona Tialbmilliona, przemy
słowca z Paryża komandor ją orderu 
„Polonia Restitnta". 

Wiceprezes Zwiaaku Legjoniatów PolskGch 
w Łodzti i prez.es 1-go oddziału £wia/iiu Sjlrxc-
lacfc&ega, p. Ignacy Niwirski, zastał odznaczony 
„Srebrnym ICr*yi«>m Zasługi

1

' ra pracę społeczną. 
Również z* pracę społeczno, p. Machał Wy-

ądu Zwiąrflwi Legiom 

dzieła jakieś wyziewy zatrute... Rodzi 
sję w n*ch bakcyl zbrodni i zaraża 
wszystkich... 

_ fakiem miejscem są dziś Brzucho-
wice- Ta miejscowość letniskowa pod 
Lwowem, już raz była widownią po

noć w okresie świąt Bożego Narodze
nia... 

Tu zamordowano Lusię ZarębUnke 
Dziś, kiedy mowa jest o nowym pro

cesie Gorgonowej. tvm razem w Krako
wie — gdy odżyła zbrodnia brzucho-

Zaręby, wydarzył się wczoraj 
tajemniczy dramat miłosny. 

Przed kilku dniami przybyła do Brzu-
chowic młoda para — 22-letni Icek Ho-
nig. ekspedient składu tekstylnego ze 
Lwowa i 19-letma Henryka Werbów-

wicka — dziś podniosły się również tru na, studentka filozofji z Lublina. Oboje 
lące mgły nad tą miejscowością. 

Oto co podaje nasz korespondent: 
W Brzuchowicach pod Lwowem, 

sępnej zbrodni, dokonanej w mroźną miejscowości słynnej z tragedji w willi 

Sekwesfrator bije płatnika!? 
Niebywały wypadek wydarzył s ię w Łodzi. 

myfi&wski, oz.kwie'k zarzi 
«łów Potok ich w Lodzi, został 
„Brązowym Krzyżem Za»łu£t

a

, 
odznaczony 

W dniu wczorajszym wydarzył się 
nieprawdopodobny wprost .wypadek. — 
Upadły kupiec p. Szlama Pbznerson (Że
romskiego 18) zalegał z tytułu podatku 
dochodowego za rok 1931 sumą 41 zł-
Na skutek interwencji u naczelnika III 
urzędu skarbowego egzekucja tej zale
głości została odroczona. Mimo to wczo
raj, gdy płatnik wracał do domu zastał 
swe meble na podwórzu, w wyniku do
konanego w jego nieobecności sekwestru. 
Przerażony podatnik zwrócił się wów
czas do sekwestratora, p- Galara pro
sząc go o skomunSkowanie się telefo
niczne z Ill-cim urzędem skarbowym, 
celem poinformowania się tam, iż kroki 
egzekucyjne zostały wszczęte przed
wcześnie-

Sekwestrator, zamiast zadośóuozynić 

tej najzupełniej uzasadnionej prośbie, 
uderzył Poznersona z taka, silą w Warz, 
iż lekarz, do którego niezwłocznie udał 
sie znieważony płatnik, poświadczył pi
semnie obrzęk prawej skroni. Po ude
rzeniu płatnika, sekwestrator dobył 
leszcze rewolweru. 

Wypadek ten jest tak jaskrawy, iż 
nie wymaga komentarzy. Nie ulega 
wątpliwości, iź władze skarbowe nie
zwłocznie przeprowadzą dochodzenie i 
wyciągną w stosunku do winowajcy 
właściwe konsekwencje. 

P. Poznerson zresztą jeszcze wczoraj 
Imterwenjował w sprawie skandalu u na
czelnika III urzędu, p. Martynowskiego. 
który przyrzekł, że władze z całą bez
względnością zareagują na ten karygod
ny wybryk sekwestratora. 

wynajęli wspólnie pokój-
Wczoraj, gdy oboje nie wyszli o zwy

kłej porze i gdy na pukanie nikt nie od
powiadał- sąsiedzi wyważyli drzwi i we 
szli do wnętrza. 

Zastali 
martwe nagie ciała obojga 

leżące w kałuży krwi na łóżku. Na pier
siach i ramionach Werbówny swierdzo-
iio sińce, co świadczyłoby, iż 

przed śmiercią stoczyła ona walkę 
z kochankiem. 

Honig zastrzelił najpierw ia. a potem 
sam popełnił samobójstwo. 

Sprawa przedstawia się bardzo 
je-mn'czo. Zachodzi przypuszczenie 
rniał tu miejsce 

mord na tle seksualnctu. 
Z luźnych kartek, stanowiących 

w rodzaju pamiętnika Wcrbówin 
nika, że 

kochała się ona w jakimś lotniku, 
potem pokochała Hfiniga. palaiac nadal 
miłością do poprzedniego kochanka. 

a-

w y • 

Nieście o o m o c 
n a j m ę d r s z y m 
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KAŻDY SMAKOSZ J£| 

Ł O M T O R T O W Y 
P I S C H I N G E R A 

bo jest dobry, smaczny i tani. 
Zwracajcie uwagą 

na napis ha odwrotnej stronie 
Original Pischinger & Cle. 

CHORA W Ą T R O B A - KOLEBKA INNYCH CHORÓB. 
Zaburzenia w funkcjonowaniu wą t roby i 

żółci powodują, zatrucia organizmu, a na tem tle 
szereg najrozmaitszych chorób. 

P r z y w r ó c e n i e p rawid łowego działania wąt
robie odczuwa natychmiast cały organizm. 

Ty lko z io ła . Magistra Wolskiego „Billosa' ' , 
z łożone z . n iezawodnych, znanych roślin egzo
tycznych, jak Conibretum i Boldo, daja. w kró t 
kim czasie skuteczne wyniki we wszelkich cier
pieniach wąt roby, kamicy żółciowej i żół taczce. 
ZIOŁA ze znak. ochr. „R lLLOSA 1 ' cena zł. 4.— 
do nabycia w aptekach, d roger iach (skład apt.) 
lub w w y t w ó r n i : Magister Wolski , W a r s z a w a , 

Złota 14. 
Objaśniające broszury w y s y ł a m y bezpłatnie. 50-1 

TEAT 

Proces P.P.S-Lewic^ w Ł o d z i 1 . . 
W dniu wczorajszym w dalszym ciągu zeznawali świadkowie. 

MUZYKA /HUKA* 
TEATR MIEJSKI. 

Dziś oczekiwana niecierpliwie przez całą 
Łódź, uremjera rozgłośnej komcdji muzycznej 
Clifforda Greya 1 Grcalrcjca New-mama ,,Jini i 
JMI'', w któ>cj popioową rolą k reować będzie 
naijpopuWmeraza d i i ś w Poisce ar tys tka Marja 
Modzelewska. Udział ba le tu , ,Qui-Pro-Quo", 
ba rwne wstawki, melodyjne piosenki M. Ilemura. | 
orkies t ra pod batutą F . Rybickiego z Warsza
wy — e to najważniejsze efekty tego accycieka-
wego widowiska. R e i . J. SzyńdOera. Dekoracje 
St. Jarockiego. W rolach ważniejszych: Zof ;a 
Terae , Dunajcwska^ Suchecka, Węgrzyn (J:im), 
Mrazirtski, Szubert , Surzyński. 

W sobotę o godzinie 4-ej po poł. po raz 
ostatni dla młodzieży szkolnej , ,Panna męża tka" 
z niezrównanną Si . Wysocką w roli głównej, 

TEATR KAMERALNY. 
Dziś 1 codziennie wieczorem najbardziej po

wiedzeniowa sztuka b. sezonu, przekomiczna far-
ea P. Franka „Rcmbrandt na sprzedaż". W roli 
popicowej zbiera zasłużone oklaski Michał Zn^cz, 
Ceny zniżone! 
, OPERETKA W TEATRZE POPULARNYM 

(Ogrodowa 18). 
DZIJŚ o godzinie 8.15 po cenach zwykłych 

„Czair wuilca'1, melodyjna opere tka . 
PRZEDSTAWIENIL DLA DZIECI, 

W nuedzieJe. o godzinie 12-ej w południc 
w Teatrze Popularnym (Ogrodowa 18), prze
piękna baśń fantastyczna w 6-ciu obrazach „Kró-
lowna Śnieżka i 17 kar łów", — Ceny miejsc od 
40 grosny do zł. 1.50. 

TEATR „JAR" . 
Rewja „Kto Łodzi dogodzi ' ' zdobyła nieno-

towane dotąd powodzenie , gdyż zawiera dużą 
ilość a t rakcyjnych sensacyjnych numerów. 

Dziś dwa przeds tawienia : o godz. 8 i 10-ej. 
Ceny biletów od 75 groszy. 

TEATR „SCALA". 
„Di Idisze Bandę" wystawia d/ii drag;, 

premjcrę p. t. „Di Wolt Szokclt Zfch" z udzia
łem całego zespołu z H. Grosbergiem, R. Gafc-
lem, L. Folmanem, Z- Kucem, D. Lcderunameni, 
M. Openheiimcim na czele, Początek przedsta
wień punktualnie o godz. 9 wiicczorem. 

Z INSTYTUTU PROPAGANDY SZTUKL 
W niedzielę otwarto ciekawa, wystawę prac 

uta lentowanego artysty-grafika Stefana Mro-
iewakrego. Artysta len ma w drzeworycie swói 
wlaisny odrębny styl oraz wiellci dar wizyjnoici, 
dar rozumienia i wezuwania się w ducha naj-
wspanlailsizych daiwmych, czy nowszych utworów 
Wtwookkb, Daiek; temu stał się anaikoraiitym ilu
stratorem, ogromnie oryginalnymi, bo cadkowicic 
odmiennego typu. 

W-śród okaponaitów Mrożewfklego «ą całe 
cykle. Jak: „Don Kichot" — Fr. Viilłon'a i t. d. 
Oraz luźne por t re ty i 6ceny rodzajowe, 

Pozatem o twar to wystawę dyletantów., k tóra 
w Warszowac zmama. była pod nazwą; ^Szukaj
my nowych taJentów". Prace dyle tantów skrom
ne i szczere wzbudziły w stolicy ogromne zain
teresowanie wśród szerokich warstw publicz
ności. — Instytut (park Sienkiewicza) otwarty 
codziennie od godz. 11—21. 

WYSTAWA OBRAZÓW SIEMIŃ
SKIEGO. 

Wystawa obrazów Mieczysława Sie
mińskiego cieiszy się niesłabnącem po
wodzeniem. Pracowity ten i płodny arty
sta wystawił tym razem sto kilkadzie
siąt prac, z których wyziera rozmach i 
talent. 

Interesujący ten pokaz artystyczny 
oglądać można w lokalu j>rzy ul. Piotr
kowskiej Nr. 74 obok rogu ul. Moniuszki 
przez cały prawie dzień. 

WJ.Z.O. SIENKIEWICZA 26. 
Dziś, w środę. dn. 16 l istopada o godz. 9-eJ 

wiecz. punktualnie odbędzie sie wieczór recy-
tacy iny a r t y s t k i ) d ramatyczne j Izy Faleńskiej . 
poświecony młodej poezji hebrajskiej wyt łuma
czeniu polsklem. 

Pieśni odśpiewa patii S. Krapiwnlczanka, 
s łowo wstępne wygłosi p. dr. J. Frenkiel . 

W s t ę p dla członkiń 1 wprowadzonych gości 
bezpła tny . 

Wcz-orajszy dzień procesu przeciw
ko 30 członkom PPS-Lewicy nie przy
niósł już żadnych ciekawych szczegó
łów. 

Zeznawali wyłącznie świadkowie o-
skarżenia, przeważnie funkcjonariusze 

policji śledczej, a zeznania ich zawiera
ły szczegóły, dotyczące działalności po
szczególnych członków partji. 

Świadek Olechowski z policji śled
czej mówi o oskarżonym Włodarskim, 
u którego przeprowadzał rewizję. Pod-; 
czas rewizji znaleziono część drukarni 
ręcznej, między innemi powielacz ze 
śladami świeżego użytku. Znaleziono 
również u oskarżonego rękopis refera
tu oraz czyste arkusze papieru, przezna 
czone do drukowania. Świadek przed 
rewizją jeszcze dłuższy czas obserwo
wał oskarżonego Włodarczyka. 

Przewodniczący: Czem tłumaczono 
świadkowi polecenie inwigilowania o-
skarżonego? 

świadek: Tem, że u Włodarskiego 
podobno są drukowane odezwy komu
nistyczne. 

Następni świadkowie Ludkiewicz i 
Fornalczyk, ten ostatni właściciel pose
sji przy ul. Limanowskiego 146, którą 
zamieszkuje Włodarski zeznaje, że na 

podwórzu posesji kilkakrotnie znajdo
wano odezwy komunistyczne. 

Apl. Wachtel: Czy znajdowano rów
nież odezwy po aresztowaniu oskarżo
nego Włodarskiego? 

Św. F°rnalczyk: Tak-
Do pulpitu świadków zostaje powo

łany cały szereg funkcjonariuszy policji 
a mianowicie Andrzej Gorgon (posterun 

jkowy). Antoni Kaczorowski, Włady-
jsław Jachowicz i Kubisiak. Zeznania 
l ich do sprawy nic nowego nie wnoszą. 
; Świadek Jachowicz podaje tylko, że 
osk- Rybarczyk 9 kwietnia 1931 roku 
brał udział w pogrzebie znanego komu
nisty Hipolita Babczenki. na grobie któ
rego wygłosił przemówienie. Ten sam 
świadek dodaje, że kilkakrotnie zatrzy
mywał Rybarczyka. 

Rybarczyk wstaje i zaprzecza, o-
swiadczaiąc, że by przez Jachowicza 
zatrzymany jeden raz w związku z do
ręczeniem mu wezwania. 

Na eży przypommeć, że tenże oskar
żony podczas składania zeznań w pier
wszych dniach procesu powoływał się 
na to, iż został wzięty za swego brata, 
który był istotnie zatrzymywany przez 
policję.. 

Świadek Roman Kuchcjak. b. pre-

J1IZ JUTRO 
CIĄGNIENIE! 

Niechaj każdy spieszy po szczęśliwy 
L O S 5 0 - 2 

d o n a j w i ę k s z e j w P o l s c e k o l e k t u r y 

J . W O L A N Ó W 
Łódź: Piotrkowska Nr. 11 i Piotrkowska Nr. 72. 

Główna wygrana zł. MILION. 
Cena 1|4 zł. 10.— Konto P. K. O. 141,796. 

Z a m ó w i e n i a z a m i e j s c o w e z a ł a t w i a s i ę o d w r o t n ą p o c z t ą . 

Tomaszów - Mazowiecki 

zes Kartelu Z. Z- P-, oświadcza, że w 
sprawie PPS-Lewicy nic mu nie jest 
wiadomem. Na pytanie przewodniczą
cego zeznaje, że był na zjeździe delega
tów Związków Zawodowych Polskich 
i N. P. R.-Prawicy, Który odbył się 15 
sierpnia 1931 roku w sali rady miejskiej 
w Łodzi i słyszał przemówienie oskar
żonego Rybarczyka, które, jego zda

niem nie było specjalnie podburzające. 
Św. Mikołajewski wywiadowca po

licji podaje dokładnie treść owego prze
mówienia osk Rybarczyka. 

Oskarżony idealizował w niem Ro
sję Sowiecką, nazywając ją „raiem pro
letariatu". 

Na zeznaniach Michalaka sąd zakoń
czył wczorajszą rozprawę. 

Po zeznaniach świadka Michalaka 
miał zeznawać kierownik V brygady, 
Brylak Zygmunt. 

Świadek Brylak prosił o przesłucha
nie go w innym termine, ponieważ wo
bec nawału zajęć w dniu dzisiejszym 
nie może przebywać chwilowo poza biu 
rem. 

Sąd przychylił się do tej prośby i o-
świadczył. że świadek Brylak zbadany 
będzie po przesłuchaniu wszystkich in
nych świadków. 

Pod koniec rozprawy prokurator za
żądał odpisu protokułu zeznań świadka 
Nowaczyka celem pociągnięcia go do 
odpowiedzialności za fałszywe zezna
nia w sądzje. 

O godzinie 12 sąd odroczył rozpra
wę do dnia dzisiejszego. 

CHCIAŁ OKRAŚĆ MATKĘ. 
Elżbieta Tuz (Garbarska nr. 23) po 

śmerci męża swego zmuszona była sa
ma utrzymywać swą rodzinę. Aczkol
wiek zarobki jej były bardzo skromne, 
to jednak zdołała w ciągu dość długie
go czasu uciułać 200 zł., którą to sumę 
oddala na procent dość zamożnemu 
wieśniakowi we wsi Lubochnia, Janowi 
Oysińskiemu. 

Ten ostatni wydał Tuzowej. jako do
wód złożenia pieniędzy, weksel in blan
co. O tranzakcji tej dowiedział się syn 
In/owej, Władysław (Gustowna 68), 
robotnik firmy Landsberg i podczas 
nieobecności matki przybył do jej mie
szkania i wykradł wekseh a następnie 
udał. się do wystawcy, celem zainkaso-
wania go. Jednakże Dysiński odmówił 
wypłacenia sumy wekslowej, a gdy 
Władysław Tuz wyraził gotowość zre
dukowania swej pretensji o 50 procent, 
Dysiński nabrał podejrzenia i zawiado
mił o tem Tuzową. Powiadomiona mat
ka złożyła zameldowanie w komisarja-
cie. oskarżając syna o kradzież, 

ZNÓW ZATRUCIE MIĘSEM. 
Przed kilku miesiącami donosiliśmy 

o kilkudziesięciu wypadkach zatrucia 
trychinozą przez spożycie chorego mię
sa i wyrobów masarskich oraz o pociąg 
nięciu do odpowiedzialności karnej 3-ch 
rzeźników, u których mięso to zostało 
nabyte. 

Wczoraj znowu stwierdzono 2 wy
padki tej strasznej choroby, mianowc < 
u żony przodownika PUENTY oraz u i 
Swierzyńskiei właścicielki zakład i 
masarskiego, skąd chore mięso pocho
dziło-

Naskutek decyzji weterynarza miej
skiego zakład Swierzyńskiego został o-
pieczętowany, zaś cały zapas mięsa 
poddany będzie dokładnemu badaniu. 

REDUKCJE W FIRMIE PIESCH. 
Jak się dowiadujemy, francuska spół 

ka akcyjna Etablissements Piesch, wsku
tek zmniejszonych zamówień na swe wy 
roby postanowiła przeprowadzić reduk
cję robotników. 

Krążące w mieście wersje, jakoby fir 
ma nosiła się z zamiarem całkowitego 
unieruchomienia swych zakładów, jak 

narazie nie odpowiadają prawdzie. Fir
ma zatrudnia obecnie okofo 300 robotni
ków. 

KRWAWA BÓJKA. 
Wczoraj przed wieczem w Alejach ul. 

Marszałka Piłsudskiego miała miejsce 
krwawa bójka na noże pomiędzy kilku 
pijanymi osobnikami. Dwaj z nich, KTÓ
rych nazwisk nie zdołano narazie usta
lić, zostali pobici do utraty przytomności 
i przewiezieni do szpitala miejskiego. 
Stan ich jest bardzo groźny. 

Policja prowadzi energiczne docho
dzenie celem ujęcia pozostałych awan
turników. 

Dowiadujemy s'ę, że z polecenia pro
kuratury został w dniu wczorajszym a-
resstowany Szczepan Nowaczyk—świa 
dek w procesie PPS-Lewicy — pod za
rzutem składania fałszywych zeznań 
przed sądem, (g) 

M A R L E N A 

w filmie reźyserji J. von STERMBHRGA 

„BLOND V E N U S " 

Mil l KLJZFLLL, 

Juz wkrótce ujrzymy tryskającą 
humoicm komedję muzyczna 
której przecudowne p osenki 
staną się przebojem na rok 19^3. 
Werwa—Dowcip—Czar 

starego Wiednia 
ws.ystko to w oprawie prze
pięknej muzyki Roberta Stolza 

w filmie p. t. 

(LIEBESKOMMANDO) 
z DOLLY HAAS, uroczem zja
wiskiem ekranu oraz GUSTA-
A EM FROEl.ICHEM —najpięk-
szym z amantów ostatuiej doby 

Piosenki śpiewane w języku 
niemieckim. 

ODZIE? 

^BT "W ^ W «** r ' , * " - > "•»••' 

P E T E Q L E L _ _ 

P i f H A M 
najlepszy środek pr/i*. . łupieżowi 
i wypadaniu włosów. 

„ F l a k o n d u ż y 11 s t , m a ł y 7 . 6 0 
Do nabycia wszędzie. 

Skład Główny PERFECION Warszawa. 3 0 - 1 
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Sz. Panie Redaktorze. 

Nr.317 -

Publiczność ieit winna. 
Nie obarczać urzędnika Uczeniem 

bilonu. 
(i) W oddziale pocztowym przv uli

cy Zaehrdniej od dłuższego już czasu 
przed okienkiem wpłat na PK.O. roz
grywają się coczierwiie niezwykłe wprost j że 
sceny. Interesanci, wbrew wezwaniom ze j , 
strony naczelnika urzędu pocztowego 0 
przynoszą zastraszające ilości bilonu, co 
w konsekwencji powoduje, iż pozostali 
muszą po kilka godzin oczekiwać w ko
lejce póki zostaną załatwieni-

W ostatnich dniach zwłaszcza urzęd
nik pewnej firmy codziennie przynosi po 
kilkanaście tysięcy złotych sai.tym bilo
nem. Zrozumiałą jest rzeczą, że urzęd
nik pocztowy, który jest odpowiedzial
ny za każdy przyjęty grosz, musi skru
pulatnie przeliczyć wszystkie ruloniki bi
lonu. A to trwa conajmniej 1—2 godz. 

Wczoraj rano powtórzyła się ta sa
ma historja- W „ogonku" czekało 18 lu
dzi, a kasjer musiał przeliczyć bilon na 
sumę kilkunastu tysięcy złotych. Trwało 
to półtorej godziny i ostatecznie godziny 
urzędowania się skończyły i nikt z po
zostałych interesantów nie mógł już swej 
sprawy załatwić. Oczywiście udano się 
ze skargą do naczelnika urzędu. Okazało 
się jednak, że na zmianę tego stara rze
czy może wpłynąć tylko sama publicz
ność. 

Nie można zatrudnić jeszcze jednego, 
urzędnika pocztowego, gdyż etat na to | dym razem otrzymywał ode mnie od-
nie pozwala. Nie można też odmówić; powiedź, że handlem falsyfikatami się 

7f>ubiik 1932: Str. 7 

CO NA TO P. SMOLIK? 
Służymy świadkami i dowodami 
że rzekomy obraz Wierusza-Kowalskiego jest ordynarnym falsyfikatem.—Kto sprze
dawał i kto podpisywał zaświadczenie. — P. Markiewicz żądał za „arcydzieło" 90 zł. 

Dwa listy do redakcji „Republiki". 
| tego samego źródła obrazu ś. p. Jana 
Matejki. Objaśnił, że obraz ten jest wy-

o d p o w i c d 7 i na interpelację w radzie 
miejskiej w dalszym ciągu twierdził, że 
kupiony przez niego dla muzeum miej
skiego obraz jest autentykiem Wierusza 
Kowalskiego o wysokiej wartości i że 
podpis na nim jest prawdziwy, jak rów
nież inspirował w kilku dziennikach u-
kazanie się listu niejakiego Markiewicza 
który obrazy te sprzedawał, proszę u-
przejmic p. Redaktora o zamieszczenie 
poniższego mego oświadczenia: 

1. Nieprawdą jest, że zgłaszał się 
do mnie p. Markiewicz, proponując mi 
przyjęcie w komis wymienionego obra
zu, na co miałem wyrazić zgodę. Praw
dą jest natomiast, że z obrazem tym 
zgłasza ło się do mnie wielu ludzi. Co
dziennie przybywał kto inny i za każ 

mnie sprawy do sądu. a wówczas podej 
inuję się przeprowadzić dowód prawdy. 

Racz przyjąć Panie Redaktorze i t. d. 
St. Wattenberg. 

II. 
Sz. Panie Redaktorze. 
W związku z enuncjacjami prasowe-

mi. dotyczącemi zakupu obrazu Wieru
sza Kowalskiego do muzeum miejskiego 
mam zaszczyt zakomunikować co na

się tą sprawą, domyślając się. że jest to stępuje: 
taki sam falsyfikat ]ak i obraz Wierusza Sprawę sprzedaży tych obrazów 
Kowalskiego. znam b. dobrze, dlatego też mogę w tej 

2. Przed kilku dniami przybył do sprawie zabrać głos. Znam osobiście p. 
Lodzi jeden z cenionych w Warszawie J Markiewicza, jak również znam osobiś-
znawców sztuki, p. Jasielski, który zain \ cle owych dwuch sprzedawców, od któ 
teresował się sprawą falsyfikatu. Po d o r y c h p. ławnik Smolik bezpośrednio 
kładnem obejrzeniu obrazu w muzeum \ obraz nabył. 

Wobec tego, iż p. ławnik Smolik w|miaru 2 X 1 .5 metra i kosztować ma oko 
•o 2000 złotych. Ponieważ każdy laik, 
nie tylko fachowiec, wie dobrze, że obra 
zy Matejki cenione są nieomal na wagę 
złota i znajdują się przeważnie w mu
zeach państwowych, a obraz genialne
go mistrza tej wielkości musiałby kosz
tować dziesiątki tysięcy złotych, odmó
wiłem kategorycznie zainteresowania 

zwrócił uwagę kierowniczce, że jest to 
ordynarny falsyfikat. 

Wystarczy więc potrzeć obraz ten 

Stwierdzam wobec tego. że obraz 
powyższy jest falsyfikatem. P. Markie
wicz, który powołuje się na świadec-

temciitvna. abv farba natychmiast ze- two obywatela m. Kielc, od którego rze-
przyjęcia bilonu gdyż istnieje obowiązek ! nie zajmulę. Jeden z tych panów pozo- szła 1 okazało się, że pod nią jest foto-; komo obrazy te otrzymał, nie podaie 
przyjmowania drobnych pieniędzy- Albo 
więc publiczność nie będzie przynosiła 
drobnych do urzędu pocztowego, albo też 
mając bilon, uda sie na pocztę główną. 
Tylko w ten sposób uda się zapobiec tym 
niesłychanym scenom, które rozgrywają 
się codziennie w urzędzie pocztowym 
przv ulicy Zachodnie! 

stawił u mnie nawet ten obraz na dwie grafja. O dokonanie takiej próby terpen 
godziny, prosząc o dokładne jego zba
danie. Gdy po tym czasie zjawił się po-

tynowej proszę. 
Nic chcąc prowadzić nadal z p. ła-

nownie, otrzymał już ostateczną odpo-, wnikicm publicznej dyskusji, a pragnąc 
wiedź, że obraz ten Jest nieudolnym fal-, równocześnie, aby opinja publiczna 
syiikatcm. I wreszcie dowiedziała się, jak się przed-

Zaznaczyć również muszę, że jedenl stawi*, istotny stan rzeczy, proszę p. ła-
z tych panów proponował mi nabycie zl wnika Smolika o skierowanie przeciwko 

WARJACI NA ULICACH MIAST 
Zaszczytny wyjątek stanowić będzie Ł ó d ź . — \ \ A budżetu wydziału zdrowotności 

na cpiekę nad umysłowo-chorymi. 

LICZBA cltoriicn stole wzrostu. 
Dużo się już mówiło i pisało o tem. 

że Polska jest jednem i nielicznych 
państw, w którem wariatów można 
spotkać spacerujących na ulicach miast. 

rych zaszła konieczność wezwania po
gotowia. 

Chorym którzy nie są niebezpieczni 
dla otoczenia, iak paralitycy, melancho' 

Mała ilość szpitali i katastrofalny brakj icy , stacja zapewnia opeke domową, 
nr-cisca w istniejących, jest oczywiście i Tych chorych, którzy nie posiadają wła 
głównym powodem tego stanu- Ostat
nie lata przyniosły niewielką poprawę 
Wybudowano kilka nowoczesne urzą
dzonych szpitali, w rodzaju szpitala w 
Choroszczy. Jest to jednak zbyt mało. 
aby nralo przynieść poważuiciszą ulgę 

Łódź jest jedynem miastem w Pol
sce, które całkowicie rozwiązało kwe
stie opieki nad umysłowo chorym*. 
Oczywiście, brak miejsca w szp :ta!ach 
i - skromne możl wości. zrozumiałe zu
pełnie w czasach ogólnej pauperyzacji 
stanęły na przeszkodzie do szerszego 
rozmachu tej op'eki. W każdym razie 
godne jest zaznaczenia, że opieka nad 
umysłowo chorymi w Łodz» pochłania 
iedną czwartą część budżetu Wydziału 
Zdrowotności. 

Przed dwoma laty z inicjatywy za
służonego ławnika wydz :ału zdrowot
ności, dr. Aleksandra Margolisa, po
wstała w Łodzi 
streja opieki nad umysłowo • chorynr 
Stacja ta zajmuje część dawnej zbioru 
mieiskej i m'eści się w dwupiętrowyn 
budynku, położonym w głębi ogrodu 
przy ul. Zakątnei- Celem stacli jest kwa 
lifkowanie chorych i przekazywanie 
szpitalom tych chorych, których stan 
wymaga leczenia szpitalnego. Chorzy, 
którzy n :e wymaga ą leczenia szp taluc-
go oddawani bywają pod dozór domo
wy-

Pozatem nrasto utworzyło 
dwa przytuki dla chorych umysłowo, 

którzy przebywa ą w nich pod opieką 
wykwalifikowanych pielęgniarek. Do 
przytułków tych przewieziono chorych 
i Kochanówki. Kocborowa i Warty, 
dzięki czemu szpitale te mogły" przyjąć 
nowych chorych na opróżnione mieisca. 
Na stację przybywają chorzy zakwali
fikowani przez lekarzy szpitalnych pra
ktykujących w tn eście, lub tych, do któ 

snei rodziny, odda.ę się pod opiekę ro 
dżinom niezamożnym, którym m i a s t o 
płaci za utrzymanie 60 złotych nresięcz 
n :e- M'asto płaci również i za tych cho
rych, których zubożałe rodziny nie s ą 
w stanie wyżywić. 

Dziesęć łóżek ra stacji przeznaczo
nych jest wyłącznie dla pacjentów 
przejściowych, którzy przebywają na 
stacji tylko przez czas obserwacji do
piero po kilku dniach s ą oni odpowied
nio kwalfikowani. 

Dr. Frenkiel, lrerownik stacji, udzie
lił wielce ciekawych informacji doty
czących chorych umysłowo. 

— W oslatnh kilku latach ilość cho
rych pozosta ących w leczeniu, stale 

P.K.0. winna ogłosić 
godziny urzędowania w jej 

biurach. 
(\) P.K.O. w Łodzi obwieściła w ostat-

lich dniach, iż dla wygody publiczności 
>twiera swe kasy nie tylko w godzinach 

porannych, od 8 do 13-ej. ale również w 
godzinach popołudniowych, od 17 do 19. 

Tymczasem do redakcji naszej na 

wzrasta. Przyrost ten da się obliczyć 
na 10 proc. rocznie. Ziawisko to można 
wytłumaczyć ogólnem zubożeniem spo 
łeczeństwa. naskutek którego rodzina 
stara sję pozbyć takiego chorego, któ
rego dotychczas w domu tolerowano.— 
W ośrodku przebywają również nie1:cz-
ni chorzy, którzy odbywają tutaj kura
cję. Mamy również urządzony 
specjalny oddział dla nerwowo cho

rych 
i dla chorób wewnętrznych, chronicz
nych. Szpital, chociaż niewielki, może 
się poszczycić tem, że posiada jedną z 
najlepszych kuchni — dodaje z uśmie
chem dr- Frenkiel. 

Dwupiętrowy budynek n :e był budo
wany z przeznaczeniem na szpital, fakt 
ten odrazu rzuca się w oczy. Był to 
zwykły dom czynszowy, który został 
tylko nieco przerobiony. 

Chorzy maią względną swobodę, 
spacerują po korytarzach, siedzą w łóż 
kach i robią robótki. Oczywiście w sto
sunku do umysłowo chorych, którzy 
szybko ulegaią najrozmaitszym nastro
jom, swoboda ta bardziej jest ograni
czona. 

Niezmiernie przykre wrażenie rob' 
taki strzęp człowieka pozbawionego 
rozumu. Chora przywiązana do łóżka 
kaftanem bezpieczeństwa, do którci 
trzeba zbliżać się z zachowaniem wszel 
kich ostrożnością gdyż gryzie, patrzy 
btędnemi oczami w prze-trzen, krzy 

nazwiska owego obywatela. Prawdopo
dobnie jednak, o ile p. ławnik Smolik za 
świadczenie to oglądał, musiałby stwier 
dzić, że dziwnym zbiegiem okolicznoś
ci, podpis na zaświadczeniu złożył sam 
p. Markiewicz. 

Wiem ponadto, że obrazki te byty 
oprawione w Łodzi i przygotowane do 
sprzedaży na ul. Fabrycznej 3. 

Ponieważ znam środowisko sprze
dawców obrazów, dowiedziałem się, 
że p. Markiewicz za obrazki te zażąda! 
tylko po 90 złotych, natomiast sprze
dawcy, którym oddał te malowidła, 
sprzedali ]c po 250 złotych, korzystając 
z dobrej okazji. Już ten sam fakt mówi 
za siebie. Za 90 złotych autentycznego 
obrazu Wierusza Kowalskiego nikt nie 
sprzeda. 

Racz przyjąć Panie Redaktorze itd. 
O. Kałytnik. 

J A Z 
FraniusHi 

budzik 
precyzyjny 
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Ił 20.-
WSZĘDZIE DO NABYCIA. 

Organizacja eksportowa 
opracowuje swój statut. 

W dniu wczorajszym odbyło się 
pierwsze posiedzenie komitetu organiza
cyjnego mającej w najbliższym czasie 
powstać w Łodizi Instytucji eksportowej 
z zasięgiem działania we wszystkich 
sprawach, dotyczących polskiego wy
wozu włókienniczego. 

Udział w posiedzeniu tego komitetu 
wzięli również inż. Piaskowski naczel

n i k wydziału przemysłowego urzędu wo-
pływają skargi ze strony czytelników,leząc przeraźliwym głosem coś- o ja- jewódzkiego w zastępstwie dyrektora 

bezskutecznie chodzili kilkakrot- kejś operacji i o tem, że niewinna idzie'Kandla z ministerstwa przemysłu którzy 
nie w godzinach popołudniowych do P-
K.O- poto tylko by się przekonać, że 
kasv są zamknięte. 

Apelujemy wobec tego do P K O - , by 
albo otworzyła kasv po południu, albo 
też ogłosiła, że kasy są otwarte tylko 
w godz :nach porannyeli. 

Dziis'i;is?ei nocy dyżurują ap tek i ; Sz. Jar.-
8w'«in (Stary Kyjiek 9) L Sleckla (Lima-

n o w k l c g o 37), B. Głuchowskiego (Narutowicza 
St. 1 'anihurgii i S-ki (Główna 50) L Pa 

do grobu. 
Bezładne słowa proszą o pomoc i zna 

mionuia nawyższą trwogę. Cała postać 
chorej kurczy się i drga ze strachu 
przed iak :emś urojonem niebezpieczeń
stwem- Widać wyraźtre mękę tego czło 
wieka któremu nie można przecież wy
tłumaczyć, że wszystkie urojone niebez 
p :eczeństwa są tylko (worem chorej fan 
tazji. Inny znów chory leży spokojnie 
na łóżku, i prowadzi c :chą rozmowę z 
soba samym uśmiecha się łagodnie do Nr fil, av. i uninuruH 

Włow»k !ego (Piotrkowska 307), A. Piotrowskiego , lemu tylko Widocznych OSÓb. 
iPomoraka 91) . —• Iva. — 

l han
dlu, oraz p. Wolski w zastępstwie dyrek
tora Turskiego z P.I-C. 

Komitet obrał na swego przewodni
czącego inż- Eugeniusza Krasusklcgo-
Przewodniczący komitetu wespół z rad
cą prawnym Izby adw. Felixem oraz 
podkomitetem statutowym w osobach 
p.p. dyrektora Pawła Seipelta i dr. 
Darnina przygotuje w najbliższym cza
sie projekt statutu instytucji eksporto
wej. Sekretarzem komitetu organizacyj
nego obrany zosta! wicedyrektor iziby 
dr. Henryk Berkowicz. (c) 



Kurier H a n d l o w o - P r z e m y s ł o w y 
łódzkiego okręgu włókienniczego. 

PRrrrrrrrrY TrrrrrrrrrrrrrrrrlTrrrrrrrrl^ 

i M I A S T O . 
SpacyFczne cechy struktury gospodarczej naszego kraju. 

Giełda pieniężna. 

W obecnycli czasacli zaostrzonej 
walki interesów indywidualnych i kla
sowych tania demagogja nieraz posłu
guje się haslawi efektownetni, pozba-
wionemi jednakże głębszej treści i uza
sadnienia rzeczowego. Do tego rodzaju 
haseł należy przeciwstawienie sobie 
wzajemne wsi 1 miasta, interesów prze
mysłu I rolnictwa. W rzeczywistości 
rzecz się ma wręcz odmiennie. We 
współczesnem wysoce zróżniczkowa-
nem gospodarstwie, poszczególne funk
cje gospodarcze uzupełniała się wzajem 
nie i pomyślność jednych nie iest do 
pomyślenia bez dobrobytu drugich, jak 
i odwrotnie upadek jednej gałęzi pocią
ga za sobą przesilenie w innych. 

Jeżeli łączność Interesów rolnictwa 
i przemysłu jest zjawiskiem występują-
cem wszędzie na płaszczyźnie świato
wej, to w Polsce przybiera ona pewne 
spccyilczne cechy. O ile bowiem Pol
ska stanowi kraj dominująco rolniczy, 
to równocześnie posiada wielkie możli
wości dla przemysłu jednej z s ł o w n y c h 
podstaw i 10 egzystencji. Równocześ 
nie jednak pomyślność rolnictwa zale
ży także od rozwoju krajowej produk
cji przemysłowej. Na czem zjawisko t< 
polega? 

Wielka pauperyzacja rolnictwa w 
Polsce spowodowana jest — niezależ
nie od czynników koniunkturalnych -

go dochodu w formie oszczędności rol
niczych, trudno jest oczywiście myśleć. 
Tutaj leży główna przyczyna, dla któ
re) wieś stanowi ograniczony rynek 
zbytu dla artykułów tak przemysło
wych, lak rolniczych. Również proces 

Warszawa, 15 listopada. 
Na dzisiejszein zebraniu giełdy walulowo-

dewiziwe) w Warszawie tendencja dla dcw.: 
była mocniejsza, za wyjątkiem dewiz na Gdańtk, 

i Londyn t Nowy York który 4i kurs był nieco 
i słabsay Obroty były naogól zmniejszone. Noto-

, u • 'wnao: Belgia 123 75 (+10). Gdcrisk 173.33 (—7), 
ną naszego kraju, musi więc byc przez H o w i a l i s 2 0 (+5). , Londyn 29.62-29.58 (-21) 
nas 'agodzona W ramach własnego tery, Nowy Jork .8.916 (—2),'Nowy Jork-kabcl 8 92 torjum. Jedyna droga, jaka tu istnieje 
jest kierowanie nadmiaru ludności wiej
skiej do miast i przemysłu. Z biernej 
masy. która dziś mało produkuje — bo 

kapitalizacji na wsi — nawet w okre-jprzy najszeżej nawet prowadzonej re 
sie pomyślnych koniunktur — jest na-• formie rolnej, nie miałaby ona czem pro 

przez niepomyślna strukturę demogra-i 
liczną wytwórczości rolnicze). Struktu-' 
ra ta jest wprost katastrofalna. Ilustru-| 
ją ją następujące dane. 

W 4 województwach kresowych 
przeważnie rolniczych in 1 km. kw. 
żyje 3G--40 mieszkańców. W 12 woje
wództwach zachodnich, centralnych i 
południowych na 1 km. żyje z rolnic
twa 66 mieszkańców, przyczem w nie
których województwach centralnych i 
południowych liczba ta dochodzi do 815. 

Równoc/.cśn.e w Danji, a więc w 
kraju przysłowiowo-rolniczyni, na I 
kra. kw. żyje z rolnictwa 36 ludzi, w 
Niemczech 3 2 ludzi. Nigdzie cyfra ta 
nie przekracza 40 ludzi na km. kw. Wy
nika stąd. że przy najbardziej inten
sywnej uj)rawie roli maksymalnie moż
na całkowicie zatrudnić 40 ludzi (z wy
jątkiem gospodarstw ogrodniczych). 
Zauważyć wreszcie należy, że w kra
jach, gdzie ilość ludności rolniczej na 
1 km. kw. jest stosunkowo wysoka, jak 
np. w Danji. mamy do czynienia z rol
nictwem zindusłrjalizowanem, niezwy
kle wydajnem. a więc odrzucającem 
stosunkowo znacznie wyższy dochód 
społeczny, niż gdzieindziej. W Polsce 
zaś przy kilkakrotnie niższym docho
dzie społecznym rolnictwa, mamy nie
mal dwukrotnie większą gęstość lud
ności rolnicze). 

Oczywiste jest, że wobec tych wa
runków, w rolnictwie naszem mamy do 
czynienia ze zjawiskiem masowego u-
krytego bezrobocia i z olbrzymlem 
zubożeniem ludności. Według obliczeń 
dr. Dedorki za rok 1929/30. na głowę 
robotnika rolnego wypada rocznie za-
kdwie 100 z', wartości produkcji, pod
czas gdy na gtowe robotnika przemy
słowego zależnie od gałęzi 3 do 7 tys. 
zł. Wynikiem tego układu stosunków 
jest wyraźna rozbieżność między struk 
turą demagogiczną naszego kraju, a 
więc znaczną przewagą ludności rolni
czej, a jego strukturą ekonomiczną, t. j . 
przewagą produkcji przemysłowej w 
dochodzie społecznym. 

Minimalny dochód, jaki w Polsce 
wypada na głowę ludności wiejskiej, 
sprawia, że dochód ten nietylko nie wy 
starcza na zaspokojenie jej najskrom 
niejszych potrzeb w zakresie artyku 
łów przemysłowych, lecz jest za maty, 
aby ludność wiejska mogła w dostatecz 
ne] mierze zaspokajać swe potrzeby 
wytworami własnego gospodarstwa. O 

;rn, żeby w tych warunkach mogły po 

der słaby. Konsekwencją tego jest brak 
u nas oszczędności rolniczych, stanowią 
cych w innych krajach podstawę tanie
go kredytu. 

W podobnej sytuacji, jak Polska, 
znajduje się Italia, która również cierpi 
na nadmiar ludności rolniczej, której 
wieś nie jest w stanie ani zatrudnić ani 
wyżywić. Przeciwdziałanie temu stano
wi rzeczy jest jednym z głównych pro
blemów polityki włoskiej. Italia stara się 
rozwiązać to zagadnienie na drodze po
lityki kolonialnej. 

Polska jest w znacznie gorszej sytu
acji, niż Italja. Cierpimy bowiem rów
nież z powodu nadmiaru ludności rolni
cze], lecz nie posiadamy koloni], które-
by mogły stać się odbiorcą tego nad
miaru. Emigracja, która jeszcze do nie 
dawna łagodziła ten układ stosunków, 
izłś wobec licznych ograniczeń, wpro
wadzonych przez szereg krajów, ustala 
liemal zupełnie. 

Dysproporcja, jaka zachodzi między 
{strukturą demograficzną, a ckonomicz 

dukować — i która mało konsumuje 
gdyż wieś nie jest w stanie jej wyżywić 
może powstać w ten sposób czynnik ak 
tywny. Wieś odciążona będzie od tych 
co zamiast przysparzać, zjadają jej .do
chód. Zwiększy się pojemność rynku 
wiejskiego, zarówno na produkty wła
snego gospodarstwa, jak i na produkty 
innych gospodarstw. Jednocześnie przez 
przypływ ludności wiejskiej, rozszerzo
na zostanie pojemność rynku miejskiego 
i przemysłowego na artykuły tak rolni
cze, jak przemysłowe. Oczywiście mia
sta i przemysł będą w stanie tylko wów 
czas stać się odbiorcami ludności wiej
skiej, gdy będą mogły ją zatrudnić. Wo
bec ciężkiego jednak kryzysu, jaki prze 
żywa przemysł polski, sprawa zatru 
dnienia ludności wiejskiej w przemyśle 
natrafia w chwili obecnej na duże prze
szkody. Nad problemem tym będziemy 
się musieli zastanowić w lepszych cza
sach. 

M. K. 

0 rejestrze 
Co to j e s t „firma" i 

handlowym. 
jak należy j e | używać. 

Od roku 1919 istnieją przy sądach 0-
kręgowych na terenie b. Królestwa Kon 
gresowego rejestry handlowe. Jaką one 
spełniają rolę i jakie da^ą korzyści nie 
wszyscy jeszcze wiedzą, a nawet — co 
iest smutniejsze — nic wszyscy ci, któ 

4) w odniesieniu do spółek akcyj
nych — skład zarządu, wysokość kapi
tału zakładowego, podwyźszen-e i ob
niżenie kapitału, rodzaj, ilość i wartość 
akcyj, prawo emisji obligacji. 

5) w odniesieniu do spółek z ogran'-
rzy w mniejszym lub w ększym stop- j czoną odpowiedzialnością — skład za 
nui zajmują się handlem bądź przemy-! rządu, kapitał zakładowy, podwyższę 

• . • . . . . i , Ł 1 1 

.Cul, ZCUy W 1yv.11 Wi.iiunrtai.il nn'łii.y j " - i " " " 
wstawać nadwyżki nieskonsumowane-1 trwania spólks. 

slem. Dlatego też nie od rzeczy będzie 
sprawie tej kilka słów poświęcić. 

Dekret o rejestrze handlowym (ogło 
szony w ..Dzienniku Praw Państwa Pol 
sk ego" Nr. 14 dnia 7 łl 1919 r.) stwarza
jąc instytucję rejestru handlowego w b. 
zaborze rosyjskim (w niemieckim i au
striackim rejestry istniały już wcześniej) 
nakazu.e przymusowe, rejestrowanie 
wszystkich przedsiębiorstw handlo
wych, wykupujących świadectwa prze
mysłowe kategorii I, II i lll-ej oraz prze 
myślowych z kategoriami świadectw 
od 1 do Vl-ej wyłącznie. 

Pozostałe kategorje t. j . IV handlo
wa oraz Vii i Viii przem. przymusowej 
rejestracji nie podlegają, chyba że są 
spółkami. Nie ma.ą także obowiązku re
jestrowana się apteki, jako zaliczone 
przez prawo do grupy przedsiębiorstw 
niehandlowych. 

Z ważniejszych danych, które obo
wiązkowemu zgłoszeniu i wpisaniu do 
rejestru podlegają — są następujące: 

1 ) firma, siedziba i przedmiot przed
siębiorstwa, zbycie i zwinięcie przed
siębiorstwa, otwarć e, zbycie } zwinię
cie oddziału, udzielenie, rodzaj i ustanie 
prokury, otwarcie i ukończenie likwi
dacji, nazwiska likwidatorów, ogłosze
nie i podniesień e upadłości, nazwiska 
kuratorów i syndyków, ustanowienie i 
ustanie nadzoru sądowego, nazwiska 
nadzorców; ponadto: 

2) w odmes emu do handlujących je
dnoosobowo — imię, nazwisko i adres 
właściciela, treść imercyzy. otwarcje 

spadku, 
3) w odniesien :u d n spółek firmowych 

i firmowo - komandytowych — skład 
wspólników firmowych, fundusz wspól
ników komandytowych, zarządcy i ich 
uprawnienia intercyzy, otwarcie spad
ku po wspólnikach firmowych, czas 

me 1 obniżenie kapitału, ilość 1 wyso 
kość udziałów, czas trwania spółki, u 
prawnienia zarządców. 

Zpowyższego wdać , że każde przed 
siębiorsłwo musi być zarejestrowane 
P°d pewną firmą, iak bowiem człowiek 
— osoba fizyczna — posiada imię i n a -
zw :sko, tak każde przedsiębiorstwo mu 
si mieć swą firmę, której brzmienie za
leżne jest od rodzaju przedsiębiorstwa. 

I tak: I) firma handlującego jednooso
bowo — tworzy się z jego nazwiska i 
Przynajmniej jednego imienia ( bez skro 
tów), 

2) firma spółki firmowej (czyli Jaw
nej) tworzy się z nazwisk wszystkich 
lub kilku wspólników, albo przynajmniej 
z inrenia i nazwiska jednego z nich ze 
wzmianką, oznaczającą istnienie spółki 
Np.: „Miętkiewicz, Twardowski i Ka 
nrńsk*". lub ..Miętkiewicz. Twardow
ski i S-ka" lub też ,.Jan Miętk;-ew:cz i 
S-ka", przyczem skrócenie imienia do 
pierwszej I tery jest zakazane. 

3) firma spółki komandytowej two
rzy sję podobnie, jak spółki firmowej z 
tem zastrzeżeniem, że nie mogą być u-
mieszczane w firnre takiego rodzaju 
spółki nazwiska wspólników komandy
towych (t. zw. „ckhych"). a natomiast 
musi być umieszczony dodatek „spółka 
komandytowa". Skrót tych wyrazów 
jest dopuszczalny; 

4) firma spółki akcyjnej i spółki z o-
graniczoną odpowiedzialnością tworzy 
się w zasadzie od przedmiotu przedsię
biorstwa i musi zawierać cale wyrazy: 
..spółka akcyjna" lub „spółka z ograni
czoną odpowiedzialnością". Np. „Prze
mysł Jedwabny, spółka akcyjna". 

Spółki tego rodzaiu mogą jednak w 
firmach swych obok określenia przed
miotu przedsiębiorstwa lub z ponrnię-
ĆEM tegoż umieszczać nazwiska swych 

i założycieli w dowolnej liczbie, bądź też 

, 2). Paryt 34 97 (+!), Praga 26.41, Zurych 
171.70 (-(-5), Włochy 45.70: w obrotach między
bankowych na Berlin 211.95 ( + 10). W obrotach 
prywatnych; marka niemiecka 211.25 (—-), ban
knoty dola.rjwe 8 89.75 (—25), do.hr złoty 8 94. 
lubcf złoty 4.61, rubel arebrnv 1.42, bllon 0.62. 

AftCJłi. Na rynku akcyjnym obroty w dal
szym ciągu były .niewielkie, za wyią.tk<'eni aJtcyi 
Banku Polskiego, ktiremi dokonano w ękazych 
obrotów po kursie 87—886 (+100), Cukier 18,25 
(4-50). Tranzakcje dokonane a nienotowanc: 
Starachowice 8 (—50)i za Węgid żądano 16.50. 
za Lflpopy — 13. 

PAPIERY PROCENTOWE Tendencja dla 
papierów procentowych była r<icjedno!Ha. Moc
nie) kształtowały 6ię kursy pożyczek tak zwa
nych preinjowych Większych obrotów dokonano 
7 proc. poi. stabilizacyjną ł 8 proc. z. m. War
szawy. Notowano; 3 proc. budowlana 38.25— 
38.40 (+25), 4 proc. dolarowa 50.75 (4-25), 
4 proc. inwestycyjna zwykła 97,50, 5 proc. pol. 
konwersyjna 42.50 _ 43 (+100)., 6 proc dola-
rewa 57. 7 proc. stabilizacyjna 55.38—56.36 (—12) 
8 proc. Warwa wy 56.50—57.25—57. 8 proc. Piotr
kowa 51—5125 (+25), 10 proc. Radomia 55 50 
(+25) . !<> proc. Siedlec 52.50, 6 proc. obligacje 
•n, Warszawy 8-ma i 9-ta em:*ja 30 75 (+75). 
Tranzakcje dokonane a nienotewane: 6 proc. do
larowa, ode oki po loO dolarów 57.50, 7 proc. 
stabiiiizacyrna, odcinki po 100 dolarów — 60, 
5 pnc. dillonowsika 62.88 (—12). śląska 43.50 
(+25). 4 proc. ziemskie 30,75 (4-25), 4 i pół proc. 
ziemskie 3750, 5 proc. Warwawy 47 (—75). od
cinki po 100 złotych 55. 5 proc. obligacje War. 
szawy 7-ma em 39 (—25); za 5 proc. kolejową 
clicano płacić 35, za 10 proc kolejową 101, 
za 7 proc. Warszawy w dolarach chciano pła. 
cie" 41.50, za 6 proc. obligacje Warszawy 6-1" 
emisja choiano płacić 33. 

Giełda zbożowa. 
Warszawa, 15 listopada. 

Na dzisiejscem zebraniu g;ełdy zbożowo-to-
v;arowcj w Warszawie ogólny obrót wynosił 
2610. w tem żyta 420 ton. Notowano za 100 klg. 
parytet wagon Warszawa, w hindlu hurotovym, 
w ładunkach wagonowych zyto T-«zy Mandirt 
f6.25_16.50, H-gi standart 16—16.25, pszen ca 
tar* czerwona szklista 27.50—28, pszenica jedno-
lila 26 50—27, pszenica zbierana 26—2'J 50, owies 
jednołiity 17—17.50, owies zb!erany 16— 16 50, 
Jęctraień na kaszę 15.75—16.25, jęczmień bro
warny 17—I7.5O, gryka 17—18 proso 19—20, 
groch polny, groch polny jadalny 24—26, groch 
Vidora 26— 29, wyka 17—18. pelus-zka 16—17, 
łublo niebieski 8-3.50, rzepak zimowy 48—49, 
siemię lniane bazi* 38—40, koniczyna czerwona 
surowa bez grubej kanlamkł 110—130, kończyna 
czerwona bez kanianki o czyst 97 proc. 125— 
140, koniczyna biała surowa 110—140, biała bez 
kanianki o ozysta, 97 proc. 150— 200, ziemniaki 
jadalne 4—4.2-5, mąka pszenna luks, 45—50, mą
ka pszenna 4/0 40—45. tylna pytl. 27—29. żyt
nia »'<tkow« i razowa 21—23, otręby ps?enne 11 
—11.50. średnie 10—10.50, żytnie 9.50 -10.50, 

kuchy lniane 21—22, rzepakowe 16.50-17, kuchy 
słonecznikowe 1750—18. 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
Nowt Joik, l l listopada. Loco 6.40. listopad 

6,25. grudzień 6.29, styczeń 6 33. luty 6.39 marzec 
6.46, kwiecień 6.50, maj 6.55. czerwiec .6.60, 
l !piec 6 65, sierpień 6.70. wrzesień 6 . 7 4 , paź
dziernik 6.79 

Nowy Orlean, 14 listopada. Loco 6 . 3 4 gru
dzień 6 29, wlyezeń 6 . 3 5 . marzec 6.45, maj 6.55, 
lapiec 6.66 paidziernk 6.80. 

LWeroccl, 14 listopada. Loco 556. 1;<stopad 
5.29, grudrień 5.28, styczeń 5 27. luty 5.28, ma-
rzec 5.29, kwiecień 5.3Ó. maj 5.31, czerwiec 5 31. 
Upiec 5.32. sierpień 5.33 wrzesień 5.34, paf-
dziern-k 5.35. listopad 5.36, grudzień 5 39. 

Bawełna egipska i Loco 7.89, lJctopad 7.55. 
grodorteń 7.51, styozeń 7.59 marzec 7.68, maj 
7.76. lipiec 7.83, październik 7.93. 

Upper, 14 listopada. T o?o 7.21. listopad 7.02. 
grudzień 6 93, styczeń 6 95, marzec 6.95, maj 
6.96, lipiec 6.98 pafdremik 6.98. 

Aleksandria, 14 listopada. Letopad 14.53. 
styczeń 14 62. marzec I 4 . 8 I Ashmoun ; grudzień 
1245, luty 12.45. kwiecień 12.42. czerwiec 1233, 
październik 12.?0. 

Brema, 14 listopada. Loco 7.67, grudz:eń 7.3S 
styczeń 7.44, marzec 7.54, maj 7.65, lipiec 7.75, 
naździernik 7 87. 

Nieście pomoc 
narbiednreiszym! 

t. zw. ..dodatki fantastyczne", (czyli 
nazwy zmyślone), albo pierwsze 1 dru
gie razem. Np. ..Przemysł Jedwabny 
Białkowski i Czarnecki, spółka akcyj
na", lub -,B'ałkowski i Czarnecki, spół
ka akcyjna", albo też .Przemysł Jedwa 
bny ..Paw", spółka akcyjna". To samo 
dotyczy spółek z ograniczoną odpowie
dzialnością. 

( D . c. n ) . 
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D z i ś o t w a r c i e 
l i - t r o s k S a - t l w s p r z e d a ż y d e t a l i c z n e j i h u r t o w n i 

P o l e c a m y w s z e l k ą 

BIELIZNĘ: 
trykotową dla Pań, Panów, Dzieci i Niemowląt. 

B I E L I Z N Ę damską jedwabną 
znanej jakości pod marką „SlLKANA" 

B I E L I Z N Ę damską wełnianą 
i bawełnianą pod marką .ELAST1CANA" 

POŃCZOCHY, SKARPETKI 
i R Ę K A W I C Z K I 

v 

1 l i n 
NIE P R E Z E R W A T Y W Y ! - ' . " • . 
lecz wyraźnie P R E Z E R W A T Y W Y „ O L L A " 
w i n i e n P a n żądać*, rzekomo tak samo dobre 

NAŚLADOWNICTWA jak naieneriiczniei odrzucać. 
P r a w d z i w e , j e d y n i e z n a z w ą „ O L L A " 

I 

z t a m a r k ą n a k a ż d e j 
k o p e r c i e 

F i r m y 

p r z y u l . 

tel. 

228-32 
1-m Skład ol. Piotrkowska 100. teI.2ZB-B3. .PLIHAL 

OGŁOSZENIE. 
Sąd Okręgowy w Łodzi wyrokiem z dnia 

8 l is topada 1932 r. zaocznie postanowił ; 1) ogło
sić upadłość Moszkowi - Jakóbowi Szar f jwi . 2) 
chwilę o twarc ia upadłości oznaczyć na dzień 14 
października 1932 r. 3) zamianować sędzią korni, 
s a rzem sędziego handlowego Mar iana Olszew
skiego 4) zamianować kura torem upadłości a d w . 
Stefana Gla t te ra , oddać upadłego pod dozór p o 
licji, 6) nakazać opieczę towanie ruchomości, 
rzeczy upadłego gdziekolwiek się one znajdują. 

Za zgodność kura tor masy upadłości 
Adwokat Stefan Glatter. 

Na mocy art. 476 1 478 K. H. w z y w a m wie
rzycieli powyższe) upadłości , aby w dniu 23 
listopada o godz. 12,30 stawili się w Sadzie 
Okręgowym w Łodzi w Wydz ia le Ul Handlo
wym p r zy ul. PI. Dąbrowskiego Nr. 5, Sala 
Nr. III, osobiście lub przez pełnomocnika z d o -

. wodami usprawiedl iwiającemi ich wierzytej r }5ś| 
1Ł3 ności w celu wys łuchania sp rawozdan ia ku ra - | H 
r n tora masy 1 wyboru kandyda tów na syndyka |5jf 
n=5 t ymczasowego . Sędzia Komisarz m a s y upadłości }&3 
| q Sędzia Handlowy — Marian Olszewski . Qy 

CzyfalstSa „OŚW.ATA" 
6 - g o S i e r p n i a 3 4 . 15—3 

poleca nowości b e l e t r y s t y c z n e ostatnie] doby w Języku 
polskim i niemieckim. Specjalny dział dla młodzieży i 
dzieci. Abonament miesięczny tylko 1 z loty . 13ez zas t awu 

Dźwiękowy Kino teatr IM Wielki 

I I 
Kopernika 16 Te!. 184-66 

DzGS 1 ilnl nas 

ffilm 
egzotyczny 

W rolach głównych: CHARLES BICKFORD i ROSE H O B A R T . 
NADPROGRAM: Dodatek dźwiękowy i aktualności krajowe 

W sobotę i w niedziele o godz. 12-ej P O R A N K I , 
Następny program: „Rozwódka" z Kopma Shearer. 

Początek seansów w dni powszednie o g. 4 pp. w soboty, niedziele i święta o g. 2. Dojazd tramwajami 5 , 6 , 8 , 9 , - 1 6 

iis»nim ̂ •jie^iiH im in * 
Do akt Nr. 2726-7 1932 f.' 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło
dzi, rewiru 7-go, zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Kilińskiego 96-a, na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
25 listopada 1932 r. od godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. Piotrkowskiej 28, 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu
blicznego ruchomości, należących do 
Cugcnjusza Trojanowskiego i składają 
cych się z maszyny do pisania 1 Innych 
oszacowanych na sumę zł. 5750. 

Łódź, dnia 9 listopada 1932 r. 
Komornik: St. GÓRSKI. 

• Dó' akt Ni*. 663' \931T,'" 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło
dzi, rewiru 8-go, zamieszkały w Łodill 
przy ul. Żeromskiego 25, na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
3 listopada 1932 r. od godz. 10 rano 

w Łodzi przy ul. Pomorskiej Nr. 18,1 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu-| 
blicznego ruchomości, należących do 
Pirmy „Herman Ł. Grinszpan'* i skła 

aJacych sie z mebli, naczyń kuchen 
uych i inn., oszacowanych na sumę 
li 570. 

Łódź, dnia 11 listopada 1932 r. 
Komornik: J. JABCZYK. 

GABINET TERAPII FIZYKALNEJ 

Dr. Po laka 
W R O T 

Tel. 164-21 
prąd wysokiego napięcia i Irekwencjlj 
radium, lampa Helium, DIATERMjA 
ampa kwarcowa, promienie pozaczer 
wone (cieplne) galwanizacja, farady 

zacja. masaże i t. d. 
Dla niezamożnych ceny lecznic, 

Do akt Nr. 2636 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi, rewiru 12-go, zamieszkały w Ło 
dzi, przy ul. Piramowicza 7, na zasa 
dzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w 
dniu 24 listopada 1932 r. od godz. 10 
rano w Łodzi przy ul. SrebrzyńskieJ 
16. odbędzie się sprzedaż z przetargu 
publicznego ruchomości, należących do 
firmy ,,Gc-Te-We'' Górnośląskie Tow. 
Węglowe i składających się z 2 ma 
szyn do pisania, oszacowanych na su 
mę zl. 650. ' 

Łódź, dnia 29 października 1932 r. 
Komornik: A. JAROSZYŃSKI. 

Do akt Nr. E. 1199 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło
dzi, rewiru 6-go, zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Narutowicza Nr. 10, na zasa 
dzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w 
dniu 1 grudnia 1932 r. od godz. 10 
rano w Łodzi przy ul. Trębackiej Nr. 
18, odbędzie się sprzedaż zprzetargu 
publicznego ruchomości, należących 
do Abrama Sztajnsznajdera i składają 
cych się z mebli, oszacowanych na 
sume. zł. 1150. 

Łódź, dnia 14 listopada 1932 r. 
Komornik: L. WASOWSKI 

Do akt Nr. 2111 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi, rewiru 16-go, zamieszkały w Ło 
dzi przy ul. Gdańskiej Nr. 77-a, na za 
sadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w 
dniu 23 listopada 1932 r. od godz 10 
rano w Łodzi przy ulicy Piotrkowskiej 
109, odbędzie się sprzedaż z przetargu 
publicznego ruchomości, należących do 
Józefa i Czesławy Nagler i składają
cych się z mebli I garniturów męskich 
oszacowanych na sumę zl. 635. 

Łódź, dnia 24 października 1932 r. 
Komornik: A. JALOWSKI. 

Do akt Nr. E. 1108 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło 
dzi, rewiru 6-go, zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Narutowicza Nr. 10, na zasa 
dzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w 
dniu 28 listopada 1932 r. od godz. 10 
rano w Łodzi przy ul. Trębackiej Nr 
18, odbędzie się sprzedaż zprzetargu 
publicznego ruchomości, należących 
do Izraela Tyllera i składających się 
z urządzenia gabinetu, oszacowanego 
na sumę zł. 1200. 

Łódź, dnia 9 listopada 1932 r. 
Komornik: L. WASOWSKI 

N A Nr. 7 

DR. MED. 

Właścicielka " 
INSTYTUTU KOSMETYCZNEGO 

& A W A" 
POWRÓCIŁA Z PARYŻA 

stosuje ostatnie zdobycze nowoczes
nej kosmetyki 

PIOTRKOWSKA 176. Tel. 138-76 
poprz. of. parter. 

Bezpowrotne usuwanie owłosienia nuj 
nowszą bczbolcsną metodą. Leczenie 
wszclk. defektów cery. Trwałe przy
ciemnianie brwi, rzęs. Lampa kwar. 

cowa. Solux. 
30—2 

B M z b e r g 
choroby chirurgiczne I kobiece 
Al. I MAJA J\fe 16 

t e l . 1 2 3 - 4 8 
Przyjmuje od 1—2 I od 5—8-cl. 

DR. MED. 

N a r u t o w k z a 9 
Telef. 226-98 

przyjmuje od 9—11 i od 4—8 wiecz. 
30-21 

Dyplomów. 

a s a ż y s t a 

A. KOŹMIŃSKI 
ZOIERSKA 38, tel. 225-67. 

Wykonuję masaAe. lecznicze, chirur
giczne, o r topedyczne , odt łuszczające 
i e lekt ryzacje . — W y p o ż y c z a kąpiele 

e lek t ryczne . 

lott* 

z cellonu 
OSTATNIE NOWOŚCI PA

RYSKIE I WlEULŃSKIL. 
Wielki wybór. — Niskie ceny. 
Dekoracja mieszkań i skle
pów. Na żądanie wysyła się 

kolekcje do obejrzenia. 
ŻEROMSKIEGO 17 

parter m. 15. 
TEL. 181-47. 

Do akt Nr. 1123 1932 r 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi, rewiru 8-go, zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Żeromskiego 25. na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
23 listopada 1932 r. od godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. Pomorskiej Nr. 73, 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu
blicznego ruchomości, należących do 
Maurycego Przygórsklego I skladaią 
cych się z 32 warsztatów tkackich me 
clr-'iii-/nych. oszacowanych na sumę 
Zl 9 300. 

Łódź, dnia 10 listopada 1932 r. 
Komornik: J. JABCZYK. 

Do akt Nr. 2832 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło
dzi, rewiru 15-go, zamieszkały w Ło 
dzl, przy ul. Sienkiewicza 67. na zasa-] 
dzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w 
dniu 23 listopada 1932 r. od godz. 10 
rano w Łodzi przy ul. Wólczańskiej 
Nr. 51. odbędzie się sprzedaż z prze 
targu publicznego ruchomości, należą
cych do firmy ..Juljusz Lange'' I skła
dających się z krosien mechanicznych 
angielskich, oszacowanych na sumę 
zl. 2500. 

Łódź, dnia 8 listopada 1932 r. 
Komorniki .1. RZYMOWSKI 

GABINET FIZYKALNEJ TEMPU 
przy Tow. „Linas Hacedek" C c c 17. 
NAŚWIETLANIA: 

Lampa kwarcowa . . Zl. I. 
Diatermia ZŁ 2.50, 
Solux ZŁ 2.— 
Mlnimai Zl. 2.— 

Gabinet jest czynny od 1 listopada r. b 
codziennie prócz sobót od godz. 11—1 

I od 4—6 wiecz. 30-2i 

Dr. Jan Polak 
ul. NAWROT Nr. 7 

Tel. 164-21. 
choroby wewnętrzne l allergiczne 
(astma, pokrzywka, migrena, i 

matyzm) 
Godziny przy/eć 6 - 7 . 

Dla niezamożnych ceny lecznic 

DROBNE ogłoszenia w ..Republice' 
są najlepszym 1 najtańszym środkiem 
zetknięcia zainteresowanych stron 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora lub sub' 
lokatora, 2) znaleźć mieszkanie lub' 
pojedynczy pokój, 3) sprzedać nleru 
chomość lub rzecz, 4) kupić cośkol 
wiek okazyjnie, 5) dostać posadę. 6) 
wyszukać pracownika — niechaj po
da drobne ogłoszenie do .Republiki'* 

reu. 

TECHNICZKA poszukuje L c k a r z a - d e n 
tystki celem współpracy . Dobra pla-
cówka . Oferty ..Natychmiast*'. 

MIÓD czys to pszczelny, p rawdz iwy , 
g w a r a n t o w a n y 5 kl. 9 zl., 10 kl. 17 zl. 
w r a z z naczyniem i oplata pocztową 
w y s y ł a Eugeniusz Biliński, właściciel 
na jwiększe j . pasieki w Pańs twie . Za
m a w i a ć tylko przez skrót pocz towy, 
idresując . .Pszczoła, Zbaraż" , kar tka 
za 5 g roszy . 4. 

Do akt Nr. 1926 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło
dzi, rewiru 15-go, zamieszkały w Ło
dzi, przy ul. Sienkiewicza 67. na zasa- L H . TENCER, Stary Rynek 11. zgubił 
j z c I t , ' - . , 1 ? 3 0 V- P.'n£- o g , a , s z a ' , ż e w kwit kaucyjny z Elektrowni Łódzkiej. dniu 23 listopada 1932 r. od godz. 10' . . . . . . . •—• :—; : 
rano w Łodzi przy ul. Piotrkowskiej 
Nr. 79, odbędzie się sprzedaż z prze
targu publicznego ruchomości, należą
cych do Leo i Cecylji Przytycklch i 
składających się z mebli, oszacowa
nych na *umę zł. 1180. 

Łódź. dnia 10 listopada 1-532 r. 
Komorniki J. RZYMOWSKI. 

ZAGINAŁ wekse l na zł. IGO, pi. 111 
32 r„ w y s t a w c a Emma Łącka. Łódź, 
Wólczańska 15, zlec. Mai ji Kolokow-
sklej. Weksel powyższy unieważni,! 
Si£. 
ZAGUBIONO zaświadczenie rejrui-.i-ji 
wydane w P io t rkowic na nazwiska 
Zbigniew Kupczyński, 

file:///931T,'
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Najsłynniejsi* światowe po* 
wagi lekarskie stwierdziły, ŻE 
7 6 p r o c e n t c h o r ó b 
p o w s t a j ą z p o w o d u 

O b s t r u k c j i . 
Chory żołądek jeet główna prryoryną powstania. najroimalUiyoh chorób, ianlG02ysr-

eon krew 1 tworay złą, przemianę, miiteru. 
Słynne od 45 lat w całym świecie z i o ł a s g 6 r Harcu Dr. L a u e r a 
jak to atwiordifli prof. Berlin. Uniwersytetu Dr. Martin, Dr. Hoohflaetter 1 wielu In
nych wybitnych lekarzy, są Idealnym Środkiem dla uzdrowienia zoladka, nanwają ob-
Btrokofc (zatwardzenie), aa dobrym środkiem przeoryezozajaoym, ułatwiają, funkcje, 

organów trawienia, wzmacniają organizm i pobudzają apetyt 
Z io ł a x g ó r Harcu Dr. Laue ra usuwają cierpienia wątroby, nerek, kamieni 
iółoiowyoh, cierpienia hemoroidalne,reumatyzm i artretyrm.bóle głowy,wyrzut; Iliszaje. 
Zio ła z gfir Harcu Dr. L a u e r a zostaty n*grodzone na wystawach lekarskich 
NAJWY zetem odrnaozenlem 1 zlot. medalami w Badenie, Berlinie, Wiedniu, PARYŻU, 
Londynie 1 wielu Innych minetach. — Tysiące podziękowań otrzyma! DR. LASER 

od osób wyleczonych. 
Oena Vi pudelka zł 1.80, podw. pndclko zl Ł60. Sprzedał w aptekach 1 składach ap t 

Przedsiębiorstwo Robót 
Budowlanych 

I Instalacji Technicznych 

I n ż y n i e r o w i e 

IM!, m . Kilińskiego 41. tel. 172-96 
Wykonują wszelkie roboty w zakres 

budo orni twa wchodzą e. 
SPECJALN l a ć : Kanalizacja, wo
dociągi i c e n t r a l n e ogrzewanie. 

P r z y ł ą c z a n i e d o m ó w d o a l ec l 
k a n a ł ó w m i e j s k i c h 4x75 

DR. MED. 

F. T U R Y N 
CHOROBY WEWNĘTRZNE. 

Spec. narządów trawienia 
ul. PRZEJAZD 19 (Kilińskiego 93) 

Tel. 133-05. 30-2 

DR. MED. 

ZTurynowa 
Choroby dzieci 

ul. PRZEJAZD 19 (Kilińskiego 93) 
Tel. 133-05. 30-2 

DR. MED. 

ArorKuhnel 
Choroby kobiece I akuszerja 

przeprowadził sie 
NA UL. W Ó L C Z A Ń S K A 135 

(róg Anny). Tel. 178-02 30-2 

l e c z n i c z e j 
I t o a l e t o w e ] Gabinet kosmetyki 

Z . S Z W A L B E 
dyplom uniwersytecki 

MONIUSZKI I. Tel. 127-99. 
Usuwanie wszelkich defektów cery. 

Usuwanie bezpowrotnie 1 bez śladów 
szpecących włosów. 

Przyjmuje 10—12 i 4—8 wiecz. 
30-2 

Szczęśliwe losy nabyć można w znanel kolekturze 

I. LIT M A N 
L ó d i , P i o t r k o w s k a 3 2 \ 

tel. 144-72 
Ciągnienie I kl. Już Jutro, we czwartek, dnia 17 b m. 1 trwać 

będzie do 22 włącznie. 
Kolosalne szanse wzbogacenia sie-
Dużo osób zostało uszczęśliwionych dzięki naszym losom. 

laboratorium Analityczne 
dla przemysłu chemicznego, włókien

niczego i metalurgicznego 

D-ra Eug. Ritta 
PIOTRKOWSKA 126. tel. 223-88. 

30-2, 
Dr. MED. 

Z . Dityner 
UROLOG 

Piramowicza 2, Telefon 148-95. 
przyjmuje od 8.30—9.30 i od 6—8 wiecz 

DR. MED. 

»;• VHĈ  C W H B I k j b ^̂ a» s p Ł-.- • .•« j - i . - " ' m i ^ ^ s v u b ^b* i h ^ b 

Choroby dzieci. 

TeLJW-59. ŚRÓDMIEJSKA 3L 

LEKARZ • DENTYSTA 

f. i i i n l p i i a 
wznowiła przyęcia w lecznicy przy 

Górnym Hynku 
Piotrkowska 294 

t e l . 1 2 2 - 8 9 
przyimu e od 4—7 p. p. 

EXTIHBAABVNFAVHAVBBVBBBEBMATS 

ROSJI 
Na podstawie umowy z Przedstawicielstwem Handiowem Z. S. R. R. v. l'o'sce 

KONSUM p r z y W i d z e w s k i e ] 
(RokicIAsita 54, dojazd tramwajami 10 i 16) 

otrzymał koncesję na wysyłanie paczek do TL* S . If« 

M a r u a k t u r z e 
RfMljtl 

BIELIZNĘ 
KONFEKCJĘ 

OBUWIE 

Paczki zawier-ć mogą: 
POŃCZOCHY WEŁNY 

SKARPETKI JEDWABIE 
WYROBY TRYKOTAZOWE GALANTERJĘ 
Spis L-warów dozwolonuh do wysyłki obejmuje 30 arlykulów. 

MYDLĄ TOALETOWE 
I Dl A OOSPUDARS1 WA 

i t. p. i t. u. 

C e n y ś c i ś l e f a b r y c z n e 
Paczki d słarczane są odbiorcom do oomów bez żadnych dopłat. — Wszelkie opłdty: Cło, koszla e k s p e d y c ( . p. uiszcza się n i nrełs u. 

| PU/Y MW/LHSKIEJ A\A\Vf\K'WaŻr5.4.WB 

Dcl arii Tramu-
BTWJJKI. 

a u r i iw 
1 

[ Kupno I sprzedaż Lokale 

ZIOTO. BI2UTER.IE. kwity lombardo
we kupuje I PTDCI najwyższe cenv 
Zaktad jubilerski 1. Fijałko. Piotrkow
ska 7. on 

KUPIĘ maszyny do prasowania kol 
nierzy (Rutscher) Zgłoszenia pod ..Ma 
szyna'4 do biura ogłoszeń Stattera. 
Kraków. 161 
KUPIĘ niedrogi plac lub mały domek,1 

przy granicach miasta. Oferty pod 

POKÓJ do wynajęcia. Południowa 31,' 
' ont U piętro, m. 6, od 1—6 i 8 - 1 0 
/iecz. 

GABINET KOSMETYCZNY 

9 9 ś& u a s S a f J a 
i * POSZUKUJE 2 pokoi z kuchnia i wy 

godami bez odstępnego z podaniem 
sumy komornego. Oferty sub „C.B.A.'1 prowadzony przez wspólpr. Instytutu 
3 POKOJE, przedpokój, kuchnia, służ „ A n d r e a " r.njŃCUlJ 11 Ironl 1 p. 
bowy, kąpielowy, dwa wejścia do wy] w W-wie UUHIluliH lei. 127-35 
najęcia. Wiadomość u dozorcy Zawadź' godz. przyleć od 10—2 i 4—8. 
ka 9 16 Zabiegi kosmetyczne systemem pary

s k i m „CEDIB" i instytutu „ANDREA* POKOj frontowy, umeblowany z 
lefonem. Tylko solidnemu panu do wy 
ttaiecia. Piotrkowska 83. front m. '0 

„Gotówka''. J9-10. 2 - 4 . 7 . 8 wiecz. 
SPRZEDAM samochód .,01d?momT\IPOKO.| umeblowany z telełonem dla 
limuzynę 4-drzwiową okazyjnie pra-'soli<'nego pana do wynajęcia Skwero-
wie nową. Zgłoszenia Hotel „S avoy'' wa 6. m. 12. od godz. 10 rano do 4 
pokoi 408. IPO Poł. i SPRZEDAM 7 morgów ziami wraz z TANIO z niekrępującem wejściem do 
budynkami, 1 morga lasu. 4 km. od wynajęcia nokój bez lub z meblami. 
Lutomierska, wieś Kazimierzów przyiPiotrkowska 86. m. 9. front 4 p. 
Janowicach. Cena 2000 zl. Antoni Ski-'SLONECZNY, elegancko umeb'owanv 
biński. Ipokój, wzgl. 2, kąpielowy, telefon 
RADJO firmy ..Saba1'. 3 lampowe,'Przenośny. komfort, front I p. ewentu 
4-ta do sieci z głośnikiem do sprzeda- alnie z utrzymaniem do oddania —I 
nia. Główna 65. m 20. od 1 —7-eJ IPiotrkowska 81. m. 5. od godz. 3—5 
OKAZYJNIE do sprzedania kredens POKÓJ ciepły umeblowany, nickrępu-
stołowy oraz zegar stojący. Zgierska iace wejście, ewentualnie z utrzyma-
28. Zweighąf* iniem. od zaraz. Karola 20. m. 4. _ 
KUPIĘ kocioł do gotowania od 30 DO WYNAJĘCIA jeden lub 2 umeblo-
do 40 wiader. Oferty pod „Kocioł"' do wane pokoje z używalnością kuchni 
„Republiki'1. IA1. Kościuszki 93, m. 5. 

w Warszawie 30-2 

BEZ ODSTĘPNEGO!!! Mieszkania, io 
ka'e handlowe, biurowe i fahryc-tne. 
pokoje umeblowane z klatki schodowej 
Po'cca biuro ..Lokumpol1', Piotrkow
ska 55 - • ' • • 

3, 4 POKOJE z kuchnią. I piętro, par-' PRZYJMIEMY kilku panów, lecz ty .ko 
ter front bez odstępnego poszukiwi- po\«..iżhyeh i inteligentnych do pracy 
ne'Oferty ..Natychmiast''. |pkuizycyjneL A.tykul nowo wp-iwa-
PTJŻYIEZDNY poszukuje na kilka go- dzony w Polsce, niezbędny i wybit-
dzin pokoju umeblowanego. Zgłoszen.a nie wartościowy przynoszący duzy 
,ub B K . " do Administracji. I zarobek, na^stale. 2gloszen a osobiste 
r.s" • w biurze: od godz 10—1 i od .1—5 po 
P O S Z U K U J E pokoju umeblowanego z p o | . Narutow>za 47. wejście z u'icy, 
wejściem wprost z klatki schód >wej parter front (bocznemi malemi dr/wia
na godziny popołudniowe. Oferty sub mi). 
„H. W.*' do adm. „Republiki". _20 F O S z U K U J Ę po'ady sprzedawczyni 

' lub kasjerki.- mogę złożyć kaucja. 
Oferty do Republiki pod „Pracowita' 

3 POKOJE słoneczne, kuchnia wszei 
kie wygody do oddania. Zachodnia 68] 
m. 40 
DO WYNAJĘCIA pokój umeblowany 
z telefonem i niekrępującem -wejściem 
Cegielniana Nr. .30. m. 7. front I piętro. 
SKLEP z przyległym pokojem i ku
chnią w Centrum,' natychmiast odstą-
pie. Wiadonnść w Redakcji. 
JEST do wynajęcia lokal farbia-nt1 

składający się z jednej dużej saii. pa-' 
kowni, kotłowni, kantorku i stajni.| 
Wiadomość ul. Leszno 34, u gospo 
darzą. 

POTRZEBNA rutynowana maszynist
ka na 3 godziny dziennie, posiadająca 
własną maszynę. Ewentualna znajo
mość języka niemieckiego, celem tłu
maczenia na Język polski, pożądana 
Pierwszeństwo maia sekretarki adwo
kackie. Ofet^y_JSUJ3JJIEZWŁNCZNIE''. 

Nauka i wychowanie 

POTRZEBNA wykwalifikowana mani-
cmzystka od zaraz. Zgłoszenia Kanto
rowa. Narutowicza 4. 
POTRZEBNY pierwszorzędny fryzjer 
dam'ki. W. Grauzam. Zielona 3. 
POSZUKUJE pracownika do nnót 
ma'arsko - szyldowych. Zgłaszać się: 
'<riiisi- Zawadzka 23. 
PIERWSZORZĘDNA krawcowa poszu 
kuje pracy po domach prywatnych. 

ABSOIWENT uniwersytetu iul/'.'l.i 
'ekcyj. Specjalność: polski, iiieini.i-ki. 
Nauczam dorosłych szybko grunto
wnie polskiego. Telef. 123-18 - 11—1 
S—10 wiecz. 

JfUNE francaise ayanl enenre quel-
iiues hetires libres cheTcht" lecons lei. 
>2b-t\2 de 9 a 10 ci 2 a 3 
50 GROSZY lekcja: angielskiego, fran
cuskiego, hiszpańskiego włoskiego, 
udzielają specjaliści (dypl) 6-go Sier-
pnia 28 ni. 11. Zgłoszenia: 7—9 wiecz. 
CHARLES Kaczka, etranger diplome, 
enscigne francais, alctnand. 'leiepho-
ne: 223-39, 2—3. Voir 7 - 9 , Si-.nkiewi-

Redakcja 1 Administracja. Piotrkowska 49. — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do i9. — Telefony Administracja: 122-14 Redakcja: Sekretariat redakcji 127-24. 
i sportowy 136-44; referat gospodarczy i sekretariat nocny: 136-43. Tiocznia — 180-80. Konto P. K. O. Wydawnictwo „Republika' 68-148. 

'Ceny przystępne.lJzwonić tel. 165-03.'cza 52. appartement 36. U ctaue 

referaty: miejski 

„RgpuMiki" 
w Lodzi zł. 4.— za odnoszenie do domu 40 gr 
miesięcznie; z przesyłka pocztową w Polsce 
zl. 5.50. zagranica zl. 10 . - ..Republika'' i 
,,Exprcss' w Łodzi z odnoszeniem do domu 

zł. 7 miesięcznie. 

NA OGŁOSZENIA Powierzchnia stronicy 420 mmX280 mm. Stronica tekstowa dzieli się 
4 szpalty po 7n mm. Strona ogłoszeń zwykłych d^eli sie na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczaine 12 gr. za wiersz mm W tekście — 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronit I - zł. 2 za wiersz mm Nekrologi - 40 gr. za wiersz mm Zaręczynowe i zaślubi' 
nowe w tekście zl. 10. - Adwokackie ryczałtem zl. 25 . - Drobne za słowo 15 gr najmniej 
zl 150; '.oszukiwanie pracy za słowo 10 gr. naimniej zł 1.20. Opisowe w tekście redakcyj
nym zl 2 za milimetr. Z a zastrzeżenie miejsca dopłata- 20 proc. (ktos/.enia zagrani.zne 
lÓOproc. drożej. Ogloszena fantazyjne i tabehryczne 50 proc. drożej, ^a teimmowy druk 

• • • ' onlo.szeń Administracja nie odpowiada. 

Słuszne reklamacje będą uwzględniane, o ile 
wniesione beda najpóźniej w ciągu t.\«odnia 
od ukazania się p erwszego ogłoszeniu, lub 
niezwłocznie po ukazaniu się dtuuiego z rzędu 
ogłoszenia tej samej treści co pierwsze. -
Omyłki, które zasadniczo nie zrrlien a]« treści 
ogłoszenia nie upoważnia do żądania zwrotu 

zapłaty lub powtórzenia ogłoszenia. 

Za wydawcę: Wydawnictwo JRepublika", Sp. z ogr. odp. 1 redaktor odpow. Wacław Smólski.W druk. „Republiki". sp.z ogr. odp. w Łodzi, Piotrkowska 49 i 6-ł. 


